
Na cześć X-lecia Polski Ludowej

Układ pokoju i przyjaźni
Zawarty przed czterema 

laty w Zgorzelcu układ mię
dzy Polską Ludową i Niemie
cką Republiką Demokratyczną 
o wytyczenie istniejącej i u- 
stalonej granicy polsko - nie
mieckiej jest dobitnym wyra
zem zmian, jakie zaszły w 
sytuacji międzynarodowej. U- 
kład ten bowiem utrwalał i 
wyrażał te historyczne prze
miany, w wyniku których 
Polska stała się krajem ma
jącym we wszystkich swych 
sąsiadach szczerych przyja
ciół.

Przed podpisaniem histo

rycznego aktu zgorzeleckiego 
wicepremier NRD, Walter Ul- 
bricht, w czasie swej wizyty 
w Warszawie oświadczył: 
„Żywotne interesy narodu nie 
mieckiego i polskiego wyma 
gają przyjacielskiej wspólpra 
cy. Nie ma już więcej żad
nych przeciwieństw między 
demokratycznymi Niemcami 
a Polską Ludową. Granica 
na Odrze i Nysie jest naszą 
wspólną granicą pol.oju. Po
przez tę granicę wyciągamy 
dłonie do wieczyste! przyjaź
ni z narodem polskim".

(Dokończenie na 2 str.)

• NOWY J0RK

Jak podaje agencja Assoclated 
Press, rząd amerykański dostar
czył .1 kanonierkl piratom Czang 
Kal-szeka w ramach „wzajemnej 
pomocy obronnej".

• TOKI°

W dniu 30 czerwca japońskie 
biuro do spraw rozmieszczenia 
amerykańskich zamówień wojen
nych zawarło z 3 towarzystwami 
przemysłowymi umowy na pro
dukcję miotaczy min, pocisków i 
Innego rodzaju broni, na ogólną 
sumę prawie 16 milionów dola
rów.

• Rl° DE JANEIR0

Nad terenem bazy lotniczej w 
Bahia (Brazylia) eksplodował w 
powietrzu i runął na ziemię sa
molot brazylijskiego lotnictwa 
wojskowego. Zginęło 20 osób — 
5 członków załogi I 13 pasażerów, 
członków rodzin lotników. Wtród 
ofiar katastrofy było pięcioro 
dzieci.

• DELHI

Radio Delhi podaje. te Libia od 
rzuciła propozycje Turcji przy
stąpienia do paktu turecko paki 
ateńskiego. Z propozycją tą Tur
cja wystąpiła podczas niedawne
go pobytu w Turcji premiera M- 
bU

obsługę zarówno sil 
ników elektrycznych 
jak i transformato
rów - Centralny Za
rząd Elektryfikacji 
Rolnictwa przeszkolił 
w tym roku w ich 
obsłudze o 5 tys. o- 
sób więcej niż w ro
ku ubiegłym. Duży 
nacisk położono na 
szkolenie członków 
spółdzielń produkcyj 
nych i pracowników 
POM, obsługujących 
własne agregaty o- 
młotowe.

Już za kilkanaście dni spółdzielnie w pow. 
szczecineckim przystąpią do żniw 10-lecia. Nie 
zapomina o tym również POM w Szczecinku. W 
dniu 30 czerwca br., na ogólnej odprawie, 
wszyscy brygadziści otrzymali szczegółowe pla
ny pracy na okres żniw. Z'kolei odbyły się na
rady robocze w brygadach. Na naradach tych 
brygadziści doręczyli każdemu traktorzyście plan 
pracy, a następnie razem omówili oczekujące 
ich odpowiedzialne prace.

Już obecnie można stwierdzić, że tegoroczne 
plony z hektara spółdzielcy otrzymają dużo wyż

że dzięki warunkom, stworzo 
nym przez władzę ludową, 
ruch spółdzielczy osiągnął nie 
zwykły rozwój. Gorąco pra
gniemy, aby spółdzielczość 
polska mogła wykazać się 
jeszcze większymi osiągnięcia 
mi. Pamiętamy i pamiętać bę 
dziemy o wielkim zadaniu 
podnoszenia stopy życiowej 
ludności pracującej miast i 
wsi, jakie partia i rząd po
stawiły przed narodem.

Zdajemy sobie sprawę, że 
wyniki naszej działalności 
dla dobra narodu, budującego 
socjalizm, zależą od przezwy
ciężenia naszych braków i nie 
domagań^ a przede wszyst
kim od stopnia aktywności 
społecznej członków spółdziel 
n’ i sprawności zawodowej 
pracowników spółdzielczych. 
Przy doskonaleniu naszej pra 
cy kierować się będziemy 
Twoimi wielokrotnymi wska
zaniami.

Prosimy przyjąć zapewnie 
nia naszej wierności ideałom, 
których wyrazicielem jest 
Polska Zjednoczona Partia 
Robotnicza".

sty Ziemi Koszalińskiej. Zo
bowiązałem się wówczas wy 
konać w 1954 r. m. in. 800 ha 
orki średniej, zaoszczędzić 
800 kg paliwa oraz przedłu
żyć okres międzyremontowy 
z 1600 do 2500 roboczogodzin. 
Realizując podjęte zobowjąza 
nia wykonywałem w czasie 
akcji siewnej 205 proc, nor
my. Spółdzielnia produkcyjna 
Okunino, w której pracuję, 
zakończyła siewy jako pierw 
sza w pow. miasteckim.

Dla godnego uczczenia X-le 
cia Polski Ludowej, w opar
ciu o długofalowe zobowiąza 
nia całoroczne podejmuję do
datkowe zobowiązania na 
okres akcji żniwno-omłoto- 
wej. Ich realizacja wpłynie 
na lepsze i szybsze wykona 
nie moich rocznych zobowią
zań. Podejmuję dodatkowe zo 
bowiązania, ażeby zabezpie
czyć spółdzielni produkcyjnej 
szybki sprzęt zbóż, umożli
wić niezwłoczne omłoty i od 
stawę pierwszego zboża dla 
państwa. Na chleb z nowego 
ziarna oczekują bowiem nasi 
bracia, robotnicy z miast.

Dlatego też zobowiązuję 
się:

1 Skosić w spółdzielni pro 
dukcyjnej Okunino 60 ha 

zbóż snopowiązałką „Agro- 
stroj" w przeciągu 5 dni, czy 
li wykonywać dziennie 266 
proc normy.

(Dokończenie na 2 str.)

Traktorzysta Ireneusz Świątek z POM Miastko 
wzywa wszystkich traktorzystów PGR i POM 

do współzawodnictwa
w szybkim i sprawnym przeprowadzeniu prac żniwno-omłotowych

Po dniu gotowości do żniw

Spółdzielnie produkcyjne pow. szczecineckiego 
dobrze przygotowały się do akcji żniwnej

Ilość silników elek 
trycznych do tegoro 
cznej kampanii żniw 
no - omłotowej wzro 
sla w porównanu 
z rokiem ubiegłym 
o 10 proc., a tran
sformatorów prze
woźnych . — o 20 
proc.

Poprawa nastąpi
ła również w remon 
tach i zaopatrzeniu 
technicznym tran
sformatorów prze
woźnych i silników 
elektrycznych.

Aby zabezpieczyć 
należytą i sprawną

Zbliża się 10 rocznica 
manifestu PKWN, X-lecie 
Polski Ludowej. Przed 10 
laty ster rządów w naszym 
kraju objęli robotnicy i 
chłopi pracujący.

W szybkim tempie odbu 
dowaliśmy naszą gospodar 
kę narodową i coraz pew
niej zdążamy do socjali
zmu. Rozkwita i nasza Zie 
mi a Koszalińska, stając się 
poważną bazą hodowlano- 
rolniczą.

II Zjazd Partii postawił 
przed całym narodem zada 
nie szybszego podniesie
nia stopy życiowej ludzi pra 
cy- Jednym z etapów bi
twy o zwiększenie produk
cji rolnej i wzrost dobro
bytu jest tegoroczna kam
pania żni wno-omlotowa. 
Musimy ją przeprowadzić 
szybko, sprawnie i bez 
strat. Nic możemy dopuścić 
do zmarnowania ani jedne 
Ko kłosa. Duża odpowie
dzialność za sprawne prze 
prowadzenie kampanii spa 
da na nas traktorzystów.

JA, Ireneusz Świątek, tra 
ktorzysta POM Miastko, 
pracujący na ciągniku 

marki „Zetor" nr 21301, przed 
kilkoma miesiącami podjąłem 
długofalowe zobowiązania i 
wezwałem wszystkich trak
torzystów z PGR i POM 
do współzawodnictwa o ty
tuł przodującego traktorzy-

WARSZAWA. Uczestnicy 
centralnej akademii, zorgani
zowanej 4 bm. w Warszawie 
z okazji Międzynarodowego 
Dnia Spółdzielczości, uchwali 
li wysłanie do Pierwszego Se 
kretarza KC PZPR -.Bole-, 
sława Bieruta następującego 
listu:

„Uczestnicy centralnej aka
demii, zorganizowanej w 
związku z obchodem Między
narodowego Dnia Spółdziel
czości, przesyłają Ci, drogi 
Towarzyszu, w imieniu milio 
nowych rzesz członkowskich 
oraz setek tysięcy pracowni
ków spółdzielczych, serdeczne 
pozdrowienia i wyrazy głębo 
kiego szacunku.

Czyniąc podsumowanie koń 
czącego się dziesięcioletniego 
okresu działalności w Polsce 
Ludowej, możemy stwierdzić.

Lepiej realizować będziemy 
wielkie zadanie 

podnoszenia stopy życiowej 
ludności pracującej miast i wsi 

Lisi spółdzielców do Pierwszego Sekretarza 
KC PZPR Boleslaua Bieruta

sze w porównaniu ze zbiorami na polach go
spodarstw indywidualnych. W Wielawinie, w 
Mosinie i w innych spółdzielniach oczekuje się 
średnich zbiorów kultur zbożowych 18 i 1? 
kwintali z hektara...

Ważną więc jest rzeczą, tak się przygotować 
do żniw, aby możliwie najsprawniej i w naj
krótszych terminach zebrać plony ze spółdziel
czych pól. Zapewni to m. in. wysoka mechani
zacja wszystkich prac żniwnych. Rozumieją to 
dobrze członkowie spółdzielń produkcyjnych w 
Mosinie, w Mokrych Glinkach, w Wielawinie, w 
Storkowie, czy też w Lotyniu, a także w więk
szości innych RZS. Już dawno zakończono tam 
zwózkę siana, a maszyny żniwne w pełnej go
towości oczekują dnia, gdy wyruszą w pole.

Przewodniczący RZS Sitno (gin. Szczecinek) 
tow. Karaś, przed kilkoma dniami zatelefonował 
do POM i pyta:
- Czy macie maszyny gotowe? Bo my jesteś

my już w pełnej gotowości do żniw i przy po
mocy waszych maszyn chcemy w ciągu 5 dni 
co do ostatniego kłosa zebrać z pól zboża... 
Takich telefonicznych rozmów można w POM 
w Szczecinku' zanotować wiele...

Na te telefony towarzysze t POM odpowia
dają: — nie martwcie się, starczy żniwiarek. 
Wszystkie są w pełnej gotowości, a do tego ma 
my jeszcze 28 snopowiązalek i 1 kombajn.

Na kombajnie będzie pracował wyszkolony 
na kursie Jerzy Filipiak. Zbierze on zboże z pól 
w spółdzielniach produkcyjnych: Storkowo, Sta
ry Chwalim, Pniewo, Mokre Glinki, Mosino i w 
kilku dalszych.

Szkoda, że POM „zapomniał" o zawarciu u- 
mów na pomoc w żniwach z chłopami indywi
dualnymi. Dopiero ostatnio utworzono rezerwo 
wą brygadę żniwną, która pomoże zespołom u- 
prawowym i małorolnym chłopom.

Poważną pomoc w tegorocznych żniwach o- 
każą szczecineckim spółdzielniom produkcyjnym 
okoliczne gospodarstwa PGR. Tak np. PGR 
Łomczewo pomoże spółdzielcom w Łomczewie, 
PGR Pniewo — RZS w Pniewie, PGR Lotyń — 
RZS w Lotyniu, zaś gospodarstwo PGR Białowąs 
przyrzekło pomoc spółdzielcom w Łęknicy. Na
leży zaznaczyć, że wszystkie te PGR systema
tycznie dopomagają spółdzielniom już od wio
sny br. M. S.

W punkcie skupu żywca
GS Wyszewo

Dnia 2 lipca br. do punktu 
skupu żywca w Wyszewie 
(pow. Koszalin) od rana do 
godziny 11-tej przywieziono 
aż 27 sztuk tuczników. Dostaw

cami byli chłopi z Cewelina, 
Rekowa i Manowa. Przywieźli 
oni tuczniki kontraktowane, a 
także na poczet obowiązko
wych dostaw dla państwa.

Dwie dobre sztuki przywio
zła dziś do punktu skupu He
lena Polechońska z Manowa. 
Są to tuczniki kontraktowane

- ale część żywca pójdzie na 
pokrycie niedużych zaległości 
w obowiązkowych dostawach.

Przedstawiamy Czytelnikom 
Filipa Stebelskiego z gromady 
Rekowo. Cieszy się on opinią 
jednego z przodujących chło
pów w gminie. Dziś dostar
czył do GS Wyszewo 6 okaza 
łych tuczników kontraktowa
nych, a plan obowiązkowych 
dostaw wykonał już w poprze
dnich miesiącach, Niestety,

zdjęcie ob. Stebelskiego w 
„otoczeniu** tuczników nie 
udało się. Sfotografowaliśmy 
w'ęc ob. Stebelskiego na wo
zie naładowanym aż po brze
gi workami pasz treściwych. 
W portfelu ob. Stebelskiego 
spoczywa ponad 13 tys. zło
tych, które otrzymał za dostar
czone tuczniki.

Uchwałę Ił Plenum KC PZPR 
,W sprawie likwidacji odłogów, 
zagospodarowania i lepszego 
wykorzystania łąk i pastwisk,, 

podajemy na 3 i 4 str.

Stanisław 
Chromik z 
gromady Ce- 
welino tym tu 
cznikiem. któ
rego widzimy 
na zdjęciu, 
„zakończył" 
swój plan o- 
bo wiązko

wych dostaw 
żywca. Chro
mik termino
wo wykonu
je również o- 
bow’ązkowe 
dostawy mle
ka i kontrak
tuje trzodę 
chlewną.

Zwiększona ilość 
silników elektrycznych 

i transformatorów 
przewoźnych dla wsi

Aby pomóc rolnikom w najszybszym przepro
wadzeniu omłotów i ułatwić wczesne dostar
czenie zboża państwu — zwiększono ilość silni
ków elektrycznych do napędu młocami i agre
gatów omłotowych w ośrodkach maszynowych.
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Po wypadkach w Gwatemali 
USA nic mogą liczyć na zaufanie 

Ameryki Łacińskiej
NOWY JORK. Opinia pu

bliczna Urugwaju piętnuje a- 
gnesję amerykańską przeciwko 
Gwatemali, w wyniku której o 
balono legalny rząd prezydon 
ta Arbenza 1 wprowadzono dy 
ktaturę wojskową.

Ogólne zebranie studentów 
wydziału humanistycznego U- 
nlwersytetu Urugwajskiego u 
chwaliło rezolucję stwierdzają 
cą, że Gwatemala ,,padła ofla 
rą nikczemnej agresji, świad
czącej o tym. Jaką politykę u- 
prawla imperializm amerykań 
skj wobec ruchów wyzwoleń
czych w krajach Ameryki Ła 
ctńsklej".

Dziennik „El Bień Publice"

ostro potępia agresję amery
kańską przeciwko Gwatemali. 
Dziennik podkreśla, że po wy 
darzenlach w Gwatemali dy
plomaci USA nie mogą Uczyć 
na zaufanie krajów Ameryki 
Łacińskiej.

,,Gwa‘emala — plsze dzien
nik „El Debate" — miała rząd 
wybrany przez naród, w warun 
kach wolności. Władza Jego 
miała więc charakter dcmokra 
tyczny. Obecnie panuje w 
Gwatemali dyktatura wojsko 
wa. Oto laki Jest wynik ame
rykańskiej polityki ingerencji 
w spfcjwy naszego kontynen
tu". W

Uruchomienie w ZSRR elektrowni
o napędzie atomowym

- to wyraz pokojowej polityki Związku Radzieckiego
Glosy prasy zagranicznej

la cześć X-lecia Polski Ludowej

fu, dlatego też polityka powin
na być rozsądna, słuszna, po
winna odpowiadać Interesom 
narodów. W Niemczech należy 
przestrzegać polityki wspólne
go działania Niemców na 
wschodzie i zachodzie kraju w 
celu obrony interesów narodu 
niemieckiego. Jest to jedynie 
słuszna droga do rozwiązania 
problemu niemieckiego.

Odmawiając zgody na wza- 
iemrfe porozumienie między 
Niemcami — podkreślił mówca 
— rząd Adenauera daje dowód, 
że poniera politykę amerykań
ską. Należy walczyć o realiza 
cję takiej polityki, która zmie
rzałaby do obrony żywotnych 
interesów narodu niemieckiego. 
Polityka taka przyczyni się do 
osłabienia napięcia międzyna
rodowego i utrwalenia pokoju 
w Europie.

Nawiązując do planów utwo
rzenia „europejskiej wspólnoty 
obronnej" von Paulus podkre
ślił, że całkowicie solidaryzuje 
się z b. kanclerzem Rzeszy 
Brueningiem. Von Paulus o- 
świadczył: „Doszedłem do wnio 
sku, że „europejska wspólnota 
obronna" oznaczałaby nie zje
dnoczenie, lecz dalszy podział 
Nien^pc".

Mówiąc o zagadnieniu sto
sunków między narodem nie
mieckim a innymi narodami, 
von Paulus stwierdził: „Pragnie 
my utrzymania dobrych stosun 
ków ze wszystkimi narodami, 
które respektują nasze prawa 
narodowe. Gwarancją istnienia 
Niemiec i ich szczęśliwej przy
szłości jest utrzymanie dobro
sąsiedzkich stosunków z kraja. 
mi Wschodu i Zachodu, a zwła 
szcza z krajami sąsiadującymi 
z Niemcami. Należy wyrzec się 
raz na zawsze polityki szerze
nia nienawiści między naroda
mi". Von Paulus wskazał na 
koniec7.ność utrzymania przy
jaznych stosunków ze Związ
kiem Radzieckim i Francją.

Odpowiadając na pytanie w 
sorawie młodzieży w NRD, von 
Paulus stwierdził, że na podsta 
wie osobistych obserwacji do
szedł do wniosku, iż młodzież 
ta przepojona jest dążeniem do 
pokoju i pragnie działać dla do 
bra wolnych Niemiec. Von Pau
lus podkreślił również, że przy
szłe zjednoczone Niemcy po
winny wziąć udział w pakcie 
wzajemnego bezpieczeństwa, 
co stanie się rękojmią pokoju 
w Europie.

JEDNOCZEŚNIE dla zabezpieczenia wykonania zobo
wiązań podjętych przez traktorzystę Ireneusza Świą

tka, szereg zobowiązań podjęli również pracownicy inży
nieryjno-techniczni i administracyjni POM Miastko.

BERLIN. W piątek, 2 bm. w 
gmachu Domu Prasy w Berlinie 
odbyła się konferencja praso
wa zwołana przez Komitet do 
Spraw Jedności Niemiec. Zaga- 
tając konferencję sekretarz ko
mitetu prof. A. Norden oświad
czył, że od chwili powrotu do 
NRD b. marszałka von Paulusa, 
Komitet otrzymał setki listów 
od żołnierzy i oficerów b. armii 
niemieckiej z obu części Nie
miec. W listach tych zawarte 
jest życzenie, by von Paulus 
wypowiedział się wobec społe
czeństwa na temat teraźniejszo
ści 1 przyszłości Niemiec. Ko
mitet do Spraw Jedności Nie
miec przekazał treść tych li
stów von Paulusowi, który wy
raził zgodę na wypowiedzenie 
się w sprawach interesujących 
każdego Niemca.

Następnie zabrał głos von 
Paulus. Analizując doświadcze
nia drugiej wojny światowej i 
wydarzenia historyczne lat po
wojennych — powiedział von 
Paulus — doszedłem do wnio
sku, że Niemcy, zarówno na 
zachodzie, jak i na wschodzie, 
powinni wspólnie ^^alczyć o 
wolną, szczęśliwą przyszłość.

Amerykańska „polityka siły"
— podkreślił mówca — stoso
wana w Niemczech zachodnich 
sprzeczna jest z interesami 
Niemców. Polityka ta, zagraża
jąca wolnemu światu, ma na 
celu zapewnienie Stanom Zje
dnoczonym panowania nad in
nymi narodami. Jednakże w 
wieku XX polityka taka skaza, 
na jest na fiasko.

Taką samą nierozsądną poli
tykę — kontynuował von Pau
lus — prowadzą władze zachód 
nio - niemieckie, popiera ją 
prasa zachodnio - niemiecka i 
radio. Jednakże zwolennicy i 
realizatorzy tego rodzaju poli
tyki mylą się, o ile sądzą, że 
potrafią odnieść sukces krocząc 
tą drogą bez liczenia się z opi
nią narodu niemieckiego. Poli. 
tyka rządu Adenauera nie od
powiada interesom narodu nie
mieckiego, nie odpowiada też 
realnemu stanowi rzeczy. Ade- 
nauer działa w myśl wskazań 
Amerykanów i nie dostrzega 
rzeczywistości — uświadomie
nia narodowego Niemców, któ
rzy nie chcą takiej polityki. 
Adenauer nie dostrzega także 
wzrastającej siły narodów 
Wschodu.

Po drugiej wojnie światowej
— mówił dalej von Paulus — 
wszystkie narody pragną poko

BERLIN. W artykule pt. 
„Energia atomowa dla poko
ju" dziennik „Neues Deutscb- 
land“ plszć^ że uruchomienie 
w ZSRR pierwszej w świecie 
elektrowni o napędzie atomo 
wym Jest wydarzeniem o epo
kowym znaczeniu. Największe 
odkrycie naukowe naszej S|X> 
kl — wykorzystanie energii a i 
tomowej — zastosowane zosta 
ło dla dobra ludzkości — pod | 
kreślą dziennik. Fakt ten Jest

dniać z zarządem i brygadą 
połową spółdzielni proumccyj 
nej dokładny plan pracy na 
dzień następny. Zorganizo
wać pracę w ten sposób, aże 
by wieczorami i wczesnym 
rankiem wykonywać podo- 
rywki, a w ciągu dnia kosze-' 
nie.

Do podejmowania podob
nych zobowiązań w oparciu 
o roczne zobowiązania i do 
współzawodnictwa w ich re 
alizacji wzywam wszyst
kich traktorzystów PGR i 
POM woj. koszalińskiego. 
Naszym wspólnym wysiłkiem 
sprawnie zbierzemy obfite 
plony, zapewnimy ludności 
miast lepsze zaopatrzenie, a 
przemysłowi niezbędne suro 
wce. Dzięki naszej wydaj
niejszej pracy PGR-y, spół
dzielnie produkcyjne i chłopi 
indywidualni będą mogli wcze 
śniej przystąpić do omłotów 
i zrealizować hasło: „pierw 
sze zboże dla państwa".

(Dokończenie z 1 str.j

Wykonać podorywki na 
obszarze 35 ha w prze- 

iągu 5 dni, czyli wykony- 
ać dziennie 7 ha podory- 
ek, zamiast planowanych 

.4 ha. Wczesna podorywka 
agwarantuje dalsze zwie
szenie plonów w roku przy 
łym.

Wykonać talerzowanie na 
obszarze 50 ha w ciągu 

dni, czyli wykonywać dzień 
e prawie 200 proc, normy, 

i W ciągu 20 dni akcji żniw 
no-omłotowej zaoszczę- 

zlć 90 kg paliwa.
Wszystkie prace wykony 

’ wać bez żadnych zastrze 
ń co do ich jakości.
Aby wykónać powyższe zo 

owiązania postanawiam wy 
orzystywać maksymalnie 
zas pracy, wyeliminować 
warie ciągnika i sprzętu 
spółtowarzyszącego, co- 

Iziennie wieczorem uzga-

nowym wyrazem pokojowych 
dążeń rządu radzieckiego, 
który prowadzi politykę umoż 
liwiającą oddanie współczes
nej nauk] w służbę powszech 
nego dobrobytu.

Pismo zachodnio-nlemlec 
kle „Dlp Wolt" podkreśla 
fakt, że Związek Radziecki 
pierwszy w świecie urucho 
mlł elektrownię o napędzie a- 
tomowym.

trzebnych części wymien
nych.

Kierownik warsztatów 
tow. Wacław Stole zobowią
zał się:.

Zorganizować lotną ekipę 
remontową, złożoną z najle
pszych fachowców, która za 
opatrzona w niezbędne na
rzędzia najpóźniej w ciągu 
dwóch godzin od wezwania 
traktorzysty wyjedzie do bry 
gady celem przeprowadze
nia na miejscu mtychmiasto 
wego remontu.

Brygadzista traktorowy 
tow. Bronisław Mackiewicz 
zobowiązał się:

a) Dostarczać na czas pali 
wo i w razie potrzeby zabez 
pieczyć dowóz paliwa bezpo 
średnio w pole.

b) Codziennie sprawdzać 
wykonaną przez traktorzystę 
pracę i informować go o pro 
centowym wykonaniu normy 
dziennej i realizacji zobo
wiązań.

Pracownicy inżynieryjno- 
techniczni i administracyjni 
rOM Miastko wezwali jedno 
cześnlc swych kolegów z po
zostałych POM i PGR do po 
dojmowania podobnych zobo 
wiązań dla uczczenia X-lecia 
Polski Ludowej oraz zabez
pieczenia w ten sposób reali 
zacji zobowiązań podjętych 
przez traktorzystów i cale 
brygady traktorowe.

Wietnamska 
Agncja Prasowa 
o nowowyzwolonycii 
terenach 
w delcie
Rzeki Czerwone]

PEKIN. Wietnamska Agen 
cja Prasowa podaje, że wy
zwolone ostatnio w delcie 
Rzeki Czerwonej tereny o 
powierzchni 4 tys. km«, za
mieszkałe przez przeszło 
2 miliony ludności, stanowią 
oogaty śpichlerz i obejmują 
prowincje — Namdinh i Ninh 
oinh, prawie całą prowincję 
Thaibinh i większą część pro 
wincji Manam. Nowowyzwo 
lone miasta prowincji Nam
dinh należą do największych 
miast północnego Wietnamu. 
W miastach tych znajdują 
się największe fabryki włó
kiennicze Indochin.

Wycofanie się w’ojsk fran
cuskich z południowej części 
delty Rzeki Czerwonej — 
pisze agencja — jest ciężką 
porażką dla imperialistów 
irancuskich i interwentów 
amerykańskich. Zostali oni 
zmuszepi do opuszczenia gę- 
io zaludnionych terenów, za 

sobnych w bogactwa natural 
le. Kolonizatorzy zamierza- 
.i wykorzystać te tereny i 
ich ludność do rozszerzenia 
v. cjny. Wycofanie się Fran
cuzów z południowej części 
delty Rzeki Czerwonej ozna
cza ponadto fiasko planów 
mperialistycznych przekształ 

ccnia Buichu i Phat Diem w 
.okręg autonomiczny" w celu 
dania nienawiści i niezgody 
między ludnością katolicką a 
iekatolicką.

Agronom rejonowy tow. 
.dian Staroń zobowiązał 

,ię:
Wspólnie z zarządem spół 

zielni produkcyjnej omówić 
opracować szczegółowy 

łan operatywny, akcji żniw- 
iO omłotowej oraz dopilno
wać wykonania tego planu.

a) Zabezpieczyć przygoto
wanie pola do koszenia snopo 
wiązałką ciągnikową poprzez 
stałe i terminowe obkassa- 
nie.

b) Dopilnować szerokiego 
rozstawiania sztyg w rzę-

ach oraz terminowego za
rabiania, przez co umożliwio 

-.a zostanie niezwłoczna po- 
órywka.
c) Poprzez udzielanie facho 
ych porad pomóc w termi- 
wym i dobrym jakościowo 
ykonaniu koszenia, podory 
;k i talcrzowania.
Mechanik rcjgnowy ob. Cze 

law Gryń zoUow.ązał się:
Pomóc w wyeliminowaniu 
■zestojów ciągnika i sprzętu 
spółtowarzyszącego po- 

rzez:
a) Codzienne dokonywanie 
zeglądu technicznego ciąg
ła i sprzętu oraz pomoc w 
uwaniu poważniejszych u- 
?rek.
b) W razie potrzeby dostar 

czanie jak najszybciej po-

,,Europejska wspólnota obronna" ło dalszy 
podział Niemiec

Niemcy na zachodzie i wschodzie 
powinni wspólnie walczyć 

o wolną, szczęśliwa przyszłość 
Oświadczenie b. marszałka von Paulusa 

na konferencji prasowej

PEKIN. Naród chiński z 
wielkim zainteresowaniem 
przyjął wiadomość o urucho
mieniu w ZSRR pierwszej ele 
ktrewni przemysłowej o napę 
dzle atomowym. Wiadomość 
tę zamieściły wszystkie dzień 
nikł chińskie.

Dziennik „Huanmlnżlbao" 
w artykule pt. „W Zwlą7.ku 
Radzieckim zbudowano pier
wszą w świecie elektrownię 
o napędzie atomowym" stwler 
dza. że marzenia całej postę
powej ludzkości, by energia 
atomowa oddana została w 
służbę pokojowego budowni
ctwa dla szczęścia 1 rozkwitu 
ludzkości — ziściły się. Obec 
nie dzięki wysiłkom wielkie
go narodu radzieckiego, ra
dzieckich uczonych j inżynie
rów marzenie o przekształce
niu energii atomowej w siłę 
napędową stało się rzeczywi
stością, niewyczerpana energia 
jądra atomowego jest Już wy 
korzystywana dla potrzeb po 
kojowego budownictwa w inte 
resle ludzkości.

We wręcz odmienny spo 
sób wykorzystuje się energię 
atomową w Stanach Zjedno
czonych. Amerykański prze 
mysł atomowy kontrolowany w 
rzeczywistości przez monopoli 
styczne grupy Morgana, Ro
ckefellera, Mellona 1 Duponta 
wytwarza enorglę atomową 
nie dla zaspokojenia potrzeb 
pokojowych, lecz Jedynie dla 
przygotowania broni masowej 
zagłady.

0 pokojowe zjednoczenie Niemiec
Apel Centralnego Biura Związku Wolnej 

Młodzieży Niemieckiej w Niemczech 
zachodnich

BERLIN. Jak donosi agen
cja ADN, Centralne Biuro 
Związku Wolnej Młodzieży 
Niemieckiej w Niemczech za
chodnich opublikowało apel 
wzywający wszystkie organi
zacje młodzieżowe we wschód 
niej i zachodniej części Nie
miec, by bez względu na róż
nicę poglądów włączyły się 
do walki o pokojowe zjedno
czenie Niemiec. W odezwie 
podkreślona jest zgubna rola 
polityki rządu bońskiego, ma 
jącej na celu utworzenie „eu
ropejskiej wspólnoty obron
nej" i będącej przyczyną roz
bicia Niemiec.

Odezwa zawiera szereg 
propozycji, których urzeczy
wistnienie przyczynić się ma 
do zbliżenia młodzieży obu 
części Niemiec. „Osiągnięcie 
porozumienia między młodzie 
żą niemiecką — głosi m. in. 
apel — będzie doniosłym 
wkładem do pokojowego zje
dnoczenia Niemiec i tym sa
mym do zbudowania szczęśli

wego życia i pokojowej przy
szłości całej młodzfeży nie
mieckiej".

Układ pokoju i przyjaźni
(Dokończenie z 1 str.)

Nie znały i znać w prze
szłości nie mogły stosunki poi 
sko - niemieckie takich ukła
dów, jak Układ Zgorzelecki. 
Układ ten wyrósł bowiem na 
gruncie zasadniczych prze
mian, jakie w wyniku zwy
cięstwa Związku Radzieckie
go nad hitlerowskim imperia
lizmem zaszły po jednej i 
drugiej stronie Odry i Nysy 
Łużyckiej. Mógł on powstać 
tylko dzięki temu, że w Fol- 
sce "władzę ujął w swe ręce 
lud pracujący. Mógł on po
wstać jedynie dlatego, że na 
zachód od granicy na Odrze 
i Nysie ukształtowało się 
pierwsze w dziejach niemiec
kie państw'o pokojowe i demo 
kratyczne — Niemiecka Repu
blika Demokratyczna, że ona 
łono tam władzę junkrów i 
monopolistów'.

Powstanie Niemieckiej Re
publiki Demokratycznej witał 
naród polski słowami towa
rzysza Bolesława Bieruta, 
który w liście do tow. tow. 
Wilhelma Piecka i Otto Gro- 
tewohla pisał:

„Naród polski wita po
wstanie ■Niemieckiej Republi
ki Demokratycznej, li^óra raz 
na zawsze zerwała ze zgubną 
i haniebną tradycją „mar
szu na Wschód" i która uwa
ża granicę Odry i Nysy za 
granicę pokoju".

Jakże bolesny cios zadał 
Układ Zgorzelecki kołom im
perialistycznym, które liczyły 
na powaśnienie narodu pol
skiego i niemieckiego. Każdy 
dzień, zadawał tym rachu
bom coraz dotkliwsze ciosy. 
Krzepła bowiem Niemiecka 
Republika Demokratyczna, u- 
trwalały się przemiany, któ 
rych wynikiem był Układ Zgo 
rzelecki. Wbrew rachubom 
pogrobowców hitleryzmu, 
wbrew rachubom Adenauera, 
Kruppa i ich amerykańskich 
wspólników i protektorów 
każdy dzień, od chwili podpi
sania aktu zgorzeleckiego, 
był nowym potwierdzeniem 
tego niezaprzeczalnego faktu, 
iż zaufanie, jakim narody ra
dzieckie, naród polski i wszy
stkie narody europejskie da
rzą demokratyczne siły naro
du niemieckiego, oparte jest 
na zdrow'ych i mocnych pod
stawach.

Niemiecka Republika Demo
kratyczna stanowi ważne ogni 
wo światowego^frontu pokoju. 
Jest ona bazą walki narodu 
niemieckiego o zjednoczenie 
Niemiec na podstawach demo
kratycznych i pokojowych. 
Przykład jej pokojowych, do
brosąsiedzkich stosunków z 
Polską, przykład szybkiej od 
budowy i rozwoju gospodar
czego promieniuje na całe Nicm 
cy, zagrzewając patriotów nie 
mieckich do wzmożenia walki 
przeciwko zgrupowanym wo
kół rządu Adenauera koloni 
imperializmu niemieckiego, 
przeciwko układom wojennym 
o t. zw. europejskiej wspólna 
cic obronnej, przeciwko odra 
dzaniu hitlerowskiego Weiir 
machtu. Przeprowadzone

przed kilku dniami w NRD re
ferendum ludowe wykazało, że 
93,5 proc, biorących udział w 
glosowaniu wypowiedziało się 
za traktatem pokojowym I za 
wycofaniem wojsk okupacyj
nych t. j. przeciwko układom 
z Bonn i Paryża. Wypowiedzi 
wielu polityków burżuazyj- 
nych Niemiec zachodnich ta
kich jak byli kanclerze Brue- 
ning, Luther i Wirth wskazu 
ją. że w Niemczech zachodnich, 
mimo terreru i mimo dolarów 
których nie skąpią Ameryka
nie na odbudowę hitlerowskie 
go Wehrmachtu coraz większy, 
silniejszy jest opór narodu nie 
Pileckiego przeciwko nikczcm 
nym planom Adenauera. Wyko 
ry, jakie odbyły się ostatnio 
w północnej Nadrenii — Wc-st 
faiii do tamtejszego Landtagu, 
wskazują, że w porównaniu z 
wyborami odbytymi wc wrze 
śniu 1953 roku partia Adenaue 
ra — CDU (chadecja) straciła 
ponad milion głosów, tj. oko
ło jedną trzecią wyborców. 
Glosując przeciwko Adenaue- 
rowi, miliony Niemców opo
wiadają się za zjednoczeniem 
Niemiec na zasadach pokojo
wych i demokratycznych i za 
wysuniętym przez Związek 
Radziecki na Konferencji Ber
lińskiej wnioskiem w sprawie 
ogólno - europejskiego układu 
o bezpieczeństwie zbiorowym. 
Projekt radziecki łączy w so
bie zarówno bezpieczeństwo 
krajów europejskich jak i usta 
lenie w całych Niemczech ta
kich społecznych i politycz
nych warunków, które pozwą 
lają im rozwijać sw’ą gospo 
darkę w sposób niczym nic 
zahamowany.

Dla utrwalenia pokoju w Eu 
ropie, dla umocnienia bezpie
czeństwa narodów europej
skich podpisany przed cztere
ma laty Układ Zgorzelecki 
miał niezwykle doniosłe zna
czenie. Obecna granica polsko 
niemiecka przestała płonąć og- 
niem i krwią, jak to było na 
przestrzeni setek lat, ale sta
lą się granicą przyjaźni i po 
ko.ju. WskaznHśmv wszystkim 
narodom Europy a przede 
wszystkim sąsiauom Niemiec 
— Francji, Belgii i Holandii, 
że mogą one żyć w atmosferze 
bezpieczeństwa i współpracy 
z Niemcami demokratycznymi.

Rozwijająca się pomyślnie 
wszechstronna współpraca 
między Polską a NRD opiera 
się na mocnym gruncie: na 
gruncie wspólnej walki toczo 
nej przeciwko wspólnym wro 
goni — imperialistom niemiec 
kiin j imperialistom amerykan 
skim i na gruncie wspólnego 
celu, do którego dążymy — 
budowy socjalizmu. W wiel
kim obozie ąiokoju skupionym 
wokół Związku Radzieckiego, 
Polska Rzeczpospolita Ludo
wa i Niemiecka Republika De
mokratyczna kroczą ramię 
przy ramieniu. Rosnąca siła ca 
lego obozu, rosnąca siła Nie
mieckiej Republiki Demokra
tycznej jest gwarancją trwała 
ści tego mostu przyjaźni, jaki 
przerzucił między naszymi na 
lodami historyczny akt zgorze 
Iecki.

Proces oprawców 
hitlerowskich 
ze Struthofu

PARYŻ. Przed francuskim 
trybunałem wojskowym w 
Metzu toczył się przez dwa 
tygodnie proces przeciwko o- 
prawcom hitlerowskim z obo 
zu koncentracyjnego w Strut- 
hofie (Alzacja).

W dniu 2 bm. trybunał o- 
głosił wyrok skazujący 6 gló« 
wnych zbrodniarzy: Hartjen- 
steina, Seussa, Nitscha, Ehr- 
manntrauta, Oehlera i Fuch- 
sa na karę śmierci; poprzed 
niego komendanta obozu Hut- 
tiga na karę dożywotniego 
więzienia, a resztę oskarżos 
nych, z wyjątkiem kilku unie
winnionych, na karę długo
letniego więzienia.



Uchwała ff Plenum KC PIPK

W sprawie likwidacji odłogów, zagospodarowania 
i lepszego wykorzystania łąk i pastwisk

j Wlelkf program walkf o 
-*• podniesienie stopy życio
wej mas pracujących | umoc 
nienie sojuszu robotniczo- 
chłopskiego wysunięty przez 
II Zjazd partii — znalazł pow 
szechny odzew wśród najszer 
szych rzesz narodu.

Walka p przyspieszenie roz 
woju rolnictwa I znaczne pod 
niesienie pnodukcfti rolniczej 
staje się sprawą ciałego naro
du.

Uchwały II Zjiaedu partii 
są wszechstronnie rozwinię
tym programem walki o pod 
niesienie produkcji rolniczej. 
Wykonanie tego programu u- 
warunkowane Jest przez pełne 
uruchomienie wszystkich re
zerw dla zwiększenia produk
cji rolniczej.

Taką poważną' niewykorzy 
staną rezerwę szybkiego zwlę 
kszenla produkcji rolniczej 
stanowią istniejące Jesztze 
powierzchnie niezagospodaro
wanych gruntów uprawnych, 
do których zallfczyć należy: 
odłogi 1 ugory, grunty, które 
nie posiadają trw.ałego użytko 
wnika 1 na skutek tego są ży 
wlołowo 1 często w sposób ra 
bunkowy użytkowane oraz grun 
ty, które posiadają właścicieli, 
ale nie są w pełni zagospoda
rowane. . u

Równocześnie hchwały 
II Zjazdu wskazują, że ogrom 
ną, a niedostatecznie dotych 
czas wykorzystaną rezerwą 
wzrostu bazy paszowej, stano 
wląoej podstawowy warunek 
szybkiego rozwoju hodowli i 
wzrostu wydajności pogłowia, 
Jest obok zwiększenia zbio
rów roślin pastewnych w uprą 
wie polowej — zagospodaro 
wanle i lepsze wykorzystanie 
łąk i pastwisk.
O W walce ó pełne zagospo 

darowanie gruntów uprą 
wnych i likwidację odłogów 
partia 1 władza ludowa oraz 
pracujące chłopstwo mają po 
ważne osiągnięcia. W roku 
1945 w rezultacie hitlerow
skiej okupacji i zniszczeń wo 
Jennych blisko 8 min. ha, tj. 
około połowa gruntów ornych 
była opuszczona bądź leżała

■ odłogiem.
Na Ziemiach Odzyskanych 

spalona została znaczna część 
budynków gospodarczych, pr« 
wie całkowicie wyniszczony 
inwentarz żywy, tereny naj- 
żyźnlejszych ziem żuławskich 
były zatopione. Na wielkich 
kompleksach łąkowych znisz
czone były urządzenia meliorą 
cyjne, a tereny te zamienione 
w hagnlska.

Dzięki ogromnemu wyslłko 
wl całego narodu, a w 6zcze 
gólnoścl chłopa polskiego, 
dzięki pomocy klasy robotni
czej i państwa ludowego, te 
ogromne obszary zarówno na 
ziemiach dawnych Jak 1 Od
zyskanych przywrócono do ży 
cia i zagospodarowano.

Na Ziemiach Odzyskanych 
w okresie pierwszych pięciu 
lat władzy ludowej przeszło 
600 tys. rodzin chłopskich 
osiedliło się i zagospodarowa 

f ło blisko 4 min ha ziemi. Oko 
ło półtora miliona hektarów 
na Ziemiach Odzyskanych ob
siały 1 zagospodarowały P(?R.

W wyniku tego olbrzymiego 
wysiłku całego narodu, pro
blem odbudowy naszego rolni
ctwa ze zniszczeń wojennych 
oraz zasiedlenia j zagospodaro
wania ziemi został w zasadzie 
rozwiązany.

Należy jednak stwierdzić, że 
wg szacunkowych danych, w 
kraju w końcu 1953 r. znajdowa 
ło się jeszcze około 400 tys. ha 
odłogów oraz blisko 400 tys. 
ha ug°r6w i innych gruntów 
niedostatecznie zagospodarowa 
nych.

Jest to przede wszystkim re 
zultatem niedostatecznej kon. 
centracji sił i środków dla pod 
niesienia produkcji rolniczej. 
Jednocześnie niedostatecznie 
były brane pod uwagę skutki 
ogromnych przeobrażeń społe
czno • ekonomicznych, jakie 
dokonały się w cołym kraju i 
ich oddziaływanie na wsi.

Należy jednak stwierdzić, że 
wraz ze zlikwidowaniem głodu 
ziemi, instancje i organizacje 
partyjne, a także odpowiedział 
ne ministerstwa oraz radv na

rodowe nie traktowały sprawy 
pełnego wykorzystania i zago
spodarowania każdego ha użyt 
ków jako niezmiernie ważnego 
i odpowiedzialnego zadania. 
W aparacie państwowym i 
organizacjach partyjnych oraz 
wśród odpowiedzialnego akty
wu gospodarczego brak było 
dostatecznego zrozumienia do
niosłości politycznej i gospodar 
czej sprawy należytej gospo
darki ziemią.

3 Ogromne znaczenie dla 
rozwoju hodowli, a zwłasz 

cza bydła, ma sprawa zagospo
darowania i podniesienia wy
dajności łąk i pastwisk zajmują 
cych w Polsce powierzchnię po 
nad 4 min. ha, co stanowi prze 
szło 20 proc, użytków rolnych.

W celu podniesienia wydaj
ności łąk i pastwisk w latach 
1945 — 1953 przeprowadzane 
zostały poważne prace nad ich 
zagospodarowaniem. W tym o 
kresie dokonano melioracji o- 
raz odbudowano urządzenia 
melioracyjne na powierzchni 
około 0,5 min ha łąk. Prawie 
ćwierć miliona ha zmelioro
wanych łąk przeorano i zasia 
no trawami wysokiej jakości.

Poważne znaczenie dla pod
niesienia wydajności łąk i pa 
stwisk miały chłopskie czyny 
melioracyjne.

Jednakże stan zagospodaro
wania łąk i pastwisk oraz ich 
wydajność są jeszcze niezado 
walające oraz pozostają cią
gle jeszcze na bardzo niskim 
poziomie.

Przy ogólnie niedostatecznej 
uwadze poświęconej w ubie
głym okresie sprawie podnie
sienia produkcji rolniczej, 
szczególnie zaniedbann gospo
darkę na łąkach i pastwiskach. 
A Poważny wzrost aktywno 
“ ści w walce o podniesienie 
produkcji rolniczej, jaki zazna 
czyi się po IX Plenum i II Z’e- 
ździe, znalazł wyraz również 
w walce o zagospodarowanie 
odłogów i innych gruntów nie 
zagospodarowanych oraz w 
walce o podniesienie wydajno 
ści łąk i pastwisk.

W wiosennej kampanii siew 
nej przydzielono do zagospoda, 
rowania przeszło 190 tys. ha 
odłogów i gruntóir niezagospo 
darowanych.

Znacznemu nasileniu uległy 
prace melioracyjne i pielęgna

A. Zadania w dziedzinie pełnego zagospodarowania 
gruntów ornych

W WALCE o pełną likwi
dację odłogów i nale
żyte użytkowanie in

nych gruntów niedostatecz
nie dotąd zagospodarowanych 
wziąć muszą udział PGR. 
POM, spółdzielnie produkcyj-

ne i szerokie rzesze chłopów 
gospodarujących indywidual
nie, podnosząc w ten sposób 
dobrobyt wsi i przyczyniając 
się do lepszego zaopatrzenia 
kraju w produkty rolne.

e
1. Zadania PGR w zagospodarowaniu 

odłogów
W walce o likwidację odło 

gów i innych niezagospodaro 
wanych gruntów wielką rolę 
odegrały państwowe gospodar 
stwa rolne. PGR zaorały i za
siały duże obszary na Zie
miach Odzyskanych i przeka
zały część tej ziemi osiedlają 
cym się chłopom.

Dzięki osuszeniu i wzięciu 
pod uprawę Żuław zatopio
nych przez okupanta/ PGR za 
gospodarowały jedne z najżyż 
nieiszych ziem kraju.

W okresie po IX Plenum KC 
państwowe gospodarstwa rol
ne przejęły do zagospodarowa 
nia dalsze 55 tys. ha odło
gów.

Obok pewnych osiągnięć 
PGR w likwidacji odłogów, 
występuje jeszcze szereg po
ważnych braków i niedomagam 
które utrudniają PGR wywią 
zywanfe się z powierzonych 
im w tej dziedzinie zadań:
1 Podstawowym b’edem w 
L pracy PGR nad likwidacje 
odłogów jest ciągle jeszcze nie 
dostateczny i wysiłek i brak 
troski o należyte, szybkie u- 
mocnienie zespołów i gospo
darstw zorganizowanych na 
odłogach.

W wielu zespołach i gospo 
darstwach zorganizowanych 
na odłogach i gospodarujących 
już kilka lat, brak jest dosta
tecznej troski o rozwój poglo- 

cyjne na łąkach 1 pastwiskach. 
W wiosennym czynie meliora 
cyjnym chłopi przeprowadzili 
całkowitą renowację urządzeń 
na obszarze przeszło 100 tys. 
ha łąk i dokonali prac pielę
gnacyjnych na powierzchni o- 
koło 115 tys. ha łąk i pastwisk.

Należy jednak stwierdzić, że 
inicjatywa chłopów nie wszę 
dzie spotkała się z dostatecz 
ną pomocą rad narodowych i 
instancji partyjnych. Służba 
agronomiczna i wodno - melio 
racyjna nie udzieliła w dosta 
tecznej mierze pomocy facho 
wej spółdzielniom produkcyj
nym i zespołom łąkarskim.

Plenum KC stwierdza, 
że mimo pewnych osiąg

nięć nie nastąpił jeszcze prze
łom w walce o zagospodaro
wanie odłogów, łąk i past
wisk. Wciąż jeszcze wymaga 
istotnej poprawy zagospoda
rowanie większych zwartych 
kompleksów odłogowych oraz 
większych kompleksów łąk i 
pastwisk.

Ten wysoce niezadowalają 
cy stan nie może być dłużej 
tolerowany. Ziemia nasza, 
stanowiąca podstawę bogac
twa narodu wymaga od każ
dego obywatela, a zwłaszcza 
od chłopa pracującego troski 
o jej pełne wykorzystanie.

Obywatelskim i patriotycz- 
nyrrf obowiązkiem każdego 
chłopa, każdego członka spół
dzielni produkcyjnej, robotni
ka rolnego winna być pieczo
łowita dbałość o to, aby każ
dy hektar gruntów ornych, 
łąk i pastwisk był w pełni 
wykorzystany.

Obowiązkiem wszystkich 
pracujących chłopów jest za
ostrzenie walki z wszelkimi 
próbami pozostawiania zie
mi odłogiem lub przeszka
dzania w pełnym zagospodaro 
waniu i użytkowaniu każdego 
hektara ziemi w gromadzie.

Aby te wielkie zadania zo
stały wykonane, partia win
na zapewnić tej walce poli
tyczne kierownictwo i prze
wodzić w niej masom chłop
skim.

Ministerstwo Rolnictwa i 
Ministerstwo PGR, rady na
rodowe oraz instancje i or
ganizacje partyjne winny z 
całą energią przystąpić do rea 

wia zwierząt gospodarskich.
9 Główną przyczyną tego 
“ stanu rzeczy jest niezape 
wnienie tym gospodarstwom 
odpowiedniej ilości ludzi do 
pracy oraz brak dostatecznej 
troski ze strony PGR o wa 
runki bytowe i kulturalno - 
socjalne dla robotników za
trudnionych w tych gospodar
stwach, co powodowało wiel
ką płynność załóg. Równocześ
nie kredyty przeznaczone na 
akcję osiedleńczą nie są wła
ściwie wykorzystywane.

Szczególne zaniedbania wy
stępują w pozyskiu aniu i sta 
bilizacji stałej kadry kierow
niczej i specjalistów.
D Poważnym zaniedbaniem 

ze strony Ministerstwa 
PGR jest niezabezpieczenie 
tych gospodarstw w niezbęd
ną ilość maszyn dla zmecha
nizowania podstawowych 
prac, a w szczególności przy 
zbiorach i uprawach między
rzędowych.

Niedostateczna jest pomoc 
rad narodowych dla PGR w 
walce o zagospodarowanie od 
logów. Rady narodowe nie po 
magają wystarczająco PGR 
w przeprowadzaniu pomia
rów gruntów, urządzeń rol
nych i lokalizacji ośrodków 
gospodarczych.

W walce o Dcłną likwidacje 

lizacji tych zadań i okazać 
chłopstwu pracującemu jak 
największą pomoc w pełnym 
zagospodarowaniu odłogów o- 
raz zagospodarowaniu i pod
niesieniu użytkowania łąk i 
pastwisk.

Instancje i organizacje par 
tyjne winny uzyskać pełny o- 
braz faktycznego stanu go
spodarowania ziemią na 
swoim terenie, dokładnie prze 
analizować własne możliwo
ści mobilizacji wszystkich 
niezbędnych sił i środków, a 
zarazem troszczyć się o otrzy 
manie niezbędnej pomocy pań 
stwa dla zagospodarowania 
każdego hektara użytków rol
nych.

Plenum KC stwierdza, że 
dla wykonania tych zadań 
istnieją wszelkie niezbędne 
warunki materialne i poli
tyczne.

Aby dokonać zespolenia 
wszystkich sił i środków o- 
raz skierować je do walki o 
zagospodarowanie każdego 
hektara użytków rolnych:

— koniecznym jest doko
nanie zasadniczego przeło
mu w dotychczasowym sto
sunku do spraw gospoda
rowania ziemią.

Dla wykonania tych za
dań należy:

— Doprowadzić w la
tach 1954—55 do zagospo
darowania istniejących jesz 
cze odłogów i gruntów bez 
trwałego użytkownika o- 
raz gruntów nie uprawia
nych przez właścicieli,

— doprowadzić do koń
ca uzyskanie przez chłopów 
aktów nadania i wpisania 
posiadanej przez nich zie
mi do ksiąg wieczystych,

— podjąć niezbędne śród 
ki dla znacznego podniesie
nia wydajności łąk i past
wisk,

— zapewnić w latach 
1954—55 pełne wykonanie 
rozszerzonego planu robót 
melioracyjnych na łąkach 
i pastwiskach,

— przygotować niezbęd
ne środki zapewniające pod 
jęcie w latach 1955—60 
prac nad pozyskaniem no
wych terenów uprawnych 
przez zagospodarowanie 
tzw. półużytków i nieużyt
ków.

odłogów szczególnie wielkie 
i odpowiedzialne zadania sto 
ją przede wszystkim przed 
PGR. PGR winny odegrać 
główną rolę w zagospodaro
waniu wielkich obszarów o 
niedostatecznym stopniu za
ludnienia. PGR winny prze
jąć większe kompleksy odło
gowe o powierzchni ponad 
100 ha oraz wszystkie odłogi 
przylegające do pól PGR. 
PGR winny zapewnić zaora
nie i właściwą uprawę wszy
stkich przejętych ziem w 1954 
roku oraz zasiać co najmniej 
4o tys. ha ozimin w bieżącym 
roku na dobrze uprawionej 
ziemi.

Pozostałe przejęte w 1954 
roku odłogi winny być przy
gotowane pod siewy wiosen
ne w 1955 roku.

W tym celu należy:
1 Ustalić dostosowany do 
1 warunków terenowych 
właściwy kierunek gospodar
czy oraz plan pełnego zago
spodarowania zespołów i go
spodarstw już istniejących o- 
raz organizowanych w bieżą
cym roku na większych kom
pleksach odłogowych.
9 Nowozorganizowanym go 
" spodarstwom wydzielić 
dodatkowo niezbędną ilość 
ciągników i maszyn towarzy
szących oraz wykorzystać 
wszystkie wewnętrzne rezer
wy PGR w celu zabezpiecze
nia mechanizacji prac uprą? 
wowych.
*_) Ministerstwo PGR win- 

no przedłożyć w ciągu 
miesiąca plan niezbędnych 
środków szybkiego zagospoda 
rowania organizowanych w 
tym roku nowych zespołów 
i gospodarstw.

4 W celu zwiększenia zain 
teresowania materialne

go pracowników wypłacać:
— W 1954 i 1955* roku 

15-procentowy dodatek do 
przysługujących stawek za 
robkowych pracownikom 
brygad polowych, mecha
nikom i kombajnerom, za
trudnionym w nowych go
spodarstwach i zespołach;

— dla kadry kierowni
czej, inżynieryjno - technicz 
nej oraz dla pracowników 
bezpośrednio zatrudnionych 
przy likwidacji odłogów w 
zespołach i gospodarstwach, 
pracujących w trudnych wa 
runkach ustalić premie za 
wyniki produkcyjne z za
gospodarowanych odłogów.

K Przeprowadzić nabór ro- 
*-* botników do gospo
darstw nowozorganizowa- 
nych.

II. Spółdzie’nie produkcyjne
W latach 1950 — 1953 spół

dzielnie produkcyjne odegrały 
istotną rolę w walce o likwi
dację odłogów.

Państwowe ośrodki maszy
nowe nie udzielają dostatecz
nej pomocy spółdzielniom, 
zwłaszcza odczuwającym brak 
rąk roboczych w należytym 
zagospodarowaniu obszarów 
przejętych od państwa.

W związku z tym część spól 
dzielni produkcyjnych zbiera 
jeszcze niskie plony z powierz 
chni przejętych do zagospoda 
rowania. Przyczyną tego jest 
nieterminowe przeprowadza
nie podstawowych zabiegów a 
grotechnicznych. Zdarzają się 
nawet wypadki, że spółdziel
nie nie uprawiają części przy 
dzielonych gruntów ornych.

Spółdzielnie produkcyjne po 
przez usunięcie tych braków 
winny odegrać większą niż do 
tąd rolę w walce o pełną li
kwidację odłogów i należyte 
zagospodarowanie wszystkich 
gruntów ornych.

W związku z tym należy:
1 Przydzielać spółdzielniom 
1 produkcyjnym za zgodą o- 
gólnego zebrania członków — 
w trwale użytkowan e grun
ty Państwowego Funduszu 
Ziemi położrne obok lub w oo 
bliżu areału spółdzielczego — 
w czasowe użytkowanie, nie 
mniej niż na trzy lata, opusz
czono lub niezagospodarowa
ne grunty prywatne.
9 Zwrócić uwagę instancji 

partyjnych, prezydiów rad 
narodowych, państwowych o- 
srodków maszynowych i ich 
wydziałów politycznych na 
szczególne zadania wobec spół 
azielni, które przejęły większe 
obszary gruntów do zagospo
darowania.

Spółdzielniom tym należy:
— udzielać w.ększej porno 

cy w układaniu planów go
spodarczych, w należytej or 
ganizacji pracy, w mechani
zacji robót polowych, w 
sprawnej organizacji sprzę 
tu zbiorów,

— zapewnić pierwszeń
stwo w przydziałach na
sion, nawozow, pogłowia 
zarodowego, kredytów, ma 
teriałów budowlanych,

— dopomóc w zapewnie
niu odpowiednich warun
ków, mieszkaniowych, so
cjalno - kulturalnych dla no 
woosiedlających się człon
ków w tych spółdzielniach,

— dopomóc spółdziel
niom w rozwijaniu pracy 
propagandowej wśród chło 
pów małorolnych i średnio
rolnych dla zachęcania ich 
do wstępowania do tych 
spółdzielni.

•» Stosować dla spółdzielni 
zagospodarowujących od

łogi i inne niezagospodarowa 
ne grunty następujące ulgi 
i środki pomocy:
„ całkowite zwolnienie 
** z obowiązku dostaw 
żywca 1 mleka przypadają
cych z przejętych w zago
spodarowanie odłogów i in 
nych niezagospodarowa
nych użytków rolnych w 
ciągu pierwszych trzech lat 
od ich przejęcia, oraz obni
żenie wymiaru obowiąz

6 Zwiększyć odpowiedzial
ność rad narodowych zą 

okazanie pomocy PGR.
Równocześnie rady narodo 

we powinny wspólnie z admi
nistracją PGR zapewnić 
sprawne zaopatrywanie pras 
cowników PGR w artykuły 
masowego spożycia poprzez 
organizowanie sieci stałych, 
bądź ruchomych punktów GS.

Szczególną uwagę winny 
rady narodowe poświęcić zor 
ganizowaniu na tych terenach 
życia kulturalno - oświatowe
go, zapewnić opiekę lekarską 
pracownikom PGR oraz umo< 
zliwić ich dzieciom uczęszcza 
nie do szkół.

Likwidacja odłogów i peł
ne zagospodarowanie każdego 
hektara ziemi, to poważne za-t 
danie administracji i załóg 
PGR, organizacji partyjnych 
i związkowych w walce o 
podniesienie produkcji rolni
czej.

kowych dostaw żywca 1 
mleka — o połowę w 
czwartym i o 30 proc, w; 
piątym roku ich użytkowa, 
nia,
l. całkowite zwolnienie 

od obowiązkowych do
staw zboża, podatku grunto 
wego i szarwarku oraz od 
opłaty w naturze za prace 
POM w pierwszym roku 
zbiorów z przejętych do za 
gospodarowania odłogów 
i obniżenie o połowę wy
miaru dostaw zboża w dru 
gim roku zbiorów z tych 
odłogów, «
p całkowite zwolnienie 

z obowiązku dostaw 
ziemniaków z powierzchni 
odłogów i innych niezago
spodarowanych użytków roi 
nych, a przejętych do zago
spodarowania w ciągu 
pierwszych trzech lat od 
ich przejęcia oraz stoso
wanie norm ulgowych w 
wysokości od 15o do 200 kg 
z 1 ha w czwartym, pią, 
tym i szóstym roku użyt
kowania.

\ Zalecić spółdzielniom pro 
dukcyjnym wprowadze

nie dodatkowej opłaty za 
prace członków, wykonane w 
pierwszych 2—3 latach na od
łogach przejętych do zagospo 
darowania i na podstawie u- 
chwały ogólnego zebrania 
członków — zaliczyć o 10 pro 
cent więcej dniówek obrachun 
kowych za pracę na tych grun 
tach, albo dzielić dziesiątą 
część zbioru uzyskanego z 
tych gruntów bezpośrednio 
między członków, którzy na 
nich pracowali, stosownie do 
ilości dniówek obrachunko
wych, wypracowanych na za
gospodarowanym areale.

5 Zobowiązać państwowe 
ośrodki maszynowe do i- 

nlcjowania likwidacji odło
gów i pełnego zagospodaro
wania gruntów ornych przez 
spółdzielnie produkcyjne, do 
zapewnienia im szczególnej 
pomocy agrotechnicznej i 
sprawnej obsługi ze strony 
brygad traktorowych. W ce
lu zainteresowania pracow
ników POM w rozszerzaniu 
areału gruntów ornych w 
spółdzielniach produkcyjnych 
i podnoszeniu plonów na ob
szarach przejętych przez spół 
dzielnie do zagospodarowa
nia — ustalić następujące do 
datkowe warunki opłaty i 
premie:

o Pracownikom brygad 
** traktorowych, kombaj
nerom, maszynistom mło- 
carnianym, pracownikom in 
żynieryjno - technicznym, 
pracownikom wydziałów 
politycznych w POM-ach 
utworzonych w latach 1954 
i 1955, które będą prowadzi 
ły prace na znacznych ob
szarach odłogowych oraz 
pracownikom brygad trak
torowych 1 kombajnerom, 
delegowanym do uprawy od 
łogów na tych terenach — 
wypłacać 15-procentowy do 
datek do przysługujących 
stawek zarobkowych w la 
tach 1954, 1955.

(Ciąg dalszy na 4 str.)
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W sprawie likwidacji odłogów, zagospodarowania 
i lepszego wykorzystania łąk i pastwisk

z

nych, pracowników inżynie 
ryjno-technicznych i pra
cowników wydziałów poli
tycznych za wyniki produk 
cyjne uzyskane z zagospo
darowanych odłogów.

nych doliny rzeki Nidy o po 
wierzchni 10 tys. ha.
£ W rejonie warszaw-
* skim. Rozwinąć roboty 

melioracyjne w rejonie War 
szawy, nad prawobrzeżny
mi dopływami Narwi, tj. 
Skrzwy, Omułwi j Orzycy, 
oraz kontynuować rozpo
częte prace w dolinie rzeki 
Rozogi i Płodownicy, wyko 
rzystując do nawodnień 
wody z Jezior Mazur
skich.

„ W rejonie dolnej Wi- 
K sły. Przyspieszyć robo 
ty na bagnie Mościebłota, 
przy ujściu rzeki Redy, na 
powierzchni około 6 tys. 
ha, w celu szybkiego odda 
nia do eksploatacji tych te 
renów, które mają duże zna 
czenie dla rozwoju hodowli 
w zapleczu miasta Gdyni.

dopływów Narwi, systemu Bie
brzy, zabagnionych terenów 
położonych między Mławą i 
Sierpcem o powierzchni około 
40 tys. ha, Żuław Gdańskich 
i obszarów łąkowych woje
wództw szczecińskiego i zie
lonogórskiego oraz w rejo
nie podgórskim na terenie wo 
jewództw rzeszowskiego, kra 
kowskiego i wrocławskiego.

W celu podniesienia wydaj 
ności łąk i pastwisk należy 
przez odpowiednią akcję pro
pagandową, instruktaż służby 
rolnej, działalność organizacyj 
ną PÓM w spółdzielniach pro- 
dukcyywch oraz organizowa
nia ch!-pów małorolnych i śre 
dnioręinych osiągnąć w najbliż

obejmując nim prawie 250 tys. 
ha łąk i pastwisk.

Wzrósł udział chłopów w pla 
nowej, corocznej akcji melio
racyjnej, co pozwoliło na prze 
prowadzenie konserwacji urzą 
dzeń melioracyjnych na obsza 
rze ponad 1.500 tys. ha łąk i 
pastwisk.

Pomimo osiągnięć gospodar
ka na łąkach i pastwiskach 
jest jeszcze niezwykle zacofa
na.

W celu real’zac’i Zadań po
stawionych przez II Zjazd par 
iii w dziedz'nie zwiększenia 
pogłowia bydła i podniesienia 
jego produkcyjności, należy 
więc zwrócić szczególną uwa
gę na podniesienie produkcii 
trwałych użytków zielonych.

Dla pełnego wykorzystania 
łak i pastwisk i podniesienia 
ich produkcyjności konieczne 
jest skoncentrowanie wysił
ków na następujących zada
niach:

(Dokończenie z 3 str.)

b Ustalić premie dla pra 
cowników brygad trak 

topowych, kombajnerów, 
maszynistów młocarnia-

po wykonaniu odbudowy ist 
niejacych urządzeń.
z] W rejonie Zielonogór- 

skijj, Podjąć -race melio 
racyjne na dużych komplek
sach położonych nad Odrą. 
Wartą, Notecią i Obrą. W 
1956 roku zakończyć odbudo 
wę istniejących urządzeń wo 
dno - melioracyjnych na 4 
większych kompleksach łąko 
wo - pastwiskowych o po
wierzchni 18 tys. ha.

p W rejonie łódzko - kie- 
v leckim. Zwiększyć w la. 
tach 1955 — 1956 rozmiar ro 
bót wodno - melioracyjnych, 
ze specjalnym uwzględnie
niem wykorzystania ście
ków miasta Łodzi do nawod 
nień w dolinie rzeki Neru, 
r.a powierzchni 20 tys. ha. 
W roku 1955 przystąpić do 
wstępnych prac melioracyj-

W celu całkowitego wyko
rzystania łąk i pastwisk na te
renie województw: szczecińskie 
go, zielonogórskiego, białosto
ckiego, olsztyńskiego, łzeszow- 
skiego i wrocławskiego należy: 
1 W latach 1954 *— 1956 
*- dokonać niezbędnych re
nowacji i budowy urządzeń me 
lioracyjnych na terenie woje
wództw szczecińskiego i zielo
nogórskiego w celu udostępnię 
nia około 68 tys. ha dla użytko 
wania.
O W rejonach większych 

obszarów użytków zielo
nych, gdzie właściwe użytko
wanie łąk i pastwisk wymaga 
kompleksowego zagospodarowa 
nia rolniczego — przystąpić w 
roku 1955 do organizowania 
specjalizowanych państwowych 
gospodarstw rolnych.

W walce o pełne wykorzy
stanie gruntów ornych i pod 
niesienie produkcji rolnej du 
że znaczenie ma wysiłek ma 
łorolnych i średniorolnych 
chłopów, którzy indywidual
nie lub łącząc się w zespoły 
uprawowe podejmują likwida 
cję odłogów i uprawę grun
tów niezagospodarowanych.

Realizując wytyczne IX Ple 
num i uchwały II Zjazdu, pra 
cujący chłopi dokonali w o- 
statnich miesiącach znaczne
go wysiłku w kierunku bar
dziej intensywnego wykorzy 
stania ziemi swoich gospo
darstw.

Należy jednak podkreślić, 
że wyniki w dziedzinie zago 
sęodarowania odłogów, ugo
rów i innych niedostatecznie 
zagospodarowanych gruntów 
przez chłopów gospodarują
cych indywidualnie są nieza
dowalające. Istnieje szereg 
trudności i przeszkód ograr.i 
czających udział chłopów w 
pełnym i trwałym zagospoda 
ro”'aniu użytków rolnych, 
•j Dotąd jeszcze 199 tys. wla 

ścicieli gospodarstw na
dzielonych ziemią nie otrzy 
mało aktów nadania, a 537 
tys. nie wpisano do ksiąg 
wieczystych. Opłacają oni 
c»rnsz dzierżawny za przy
dzielone grunty i nie czuja, 
się pełnoprawnymi wlaścicte 
la mi swoich gospodarstw.

W roku 1953 wydano tylko 
43,7 tys. aktów nadania i w.pi 
sano do ksiąg wieczystych 
zaledwie 8,3 tys. gospo
darstw.

Ministerstwo Rolnictwa i 
prezydia rad narodowych nie 
podejmowały skutecznych 
kroków dla szybszego zlikwi 
dowania tak szkodliwego sta 
nu rzeczy.

Nieuporządkowana gospo
darka gruntami PFZ była 
przyczyną częstych zmian u- 
żytkownikćw tych gruntów, 
a nawet powstawania wtór
nych odłogów.

2 Z dużym opóźnieniem 
przystąpiono do zabez

pieczenia środków, zapew
niających pełne zagospodaro 
wanię ziemi, pozostającei w 
prywatnym władaniu chło
pów.

ZADANIA postawione przez 
II Fjazd w dziedzinie wzro 

stu produkcji zwierzęcej za- 
Iładają, obok dalszego powięk 
rżenia pogłowia trzody, szyb 
ki rozwój pogłowia bydła. Re
alizacja tego zadania wymaga 
dal«’.cj poważnej rozbudowy 
bazy perzowej.

Jednym z najpoważniejszych 
iróóci pasz cą łąki i pastwi
ska.

Poczynając od roku 1945 sta 
le rozszerzano powierzchnię 
użytkowanych łąk i pastwisk. 
W tym okresie dokonano reno 
v acji zniszczonych urządzeń 
wodno - melioracyjnych na 
większych kompleksach łąko
wych. Jednocześnie stonniowo 
rozwijano roboty melioracyj
ne.

W ostatnich latach zwróco
no szczególną uwagę na zago
spodarowanie pomelioracyjne,

II. Zadania w d/.ied/Jnie likwidacji 
odłogów łąkowych

IV. Zadania w zakresie planów 
perspekts wicztnch dokumentacji 

projektowo-kosztorysowej 
i prac naukowo-badawczych

1. Zadania w dziedzinie podniesienia 
wydajności łąk i pastwisk

W celu zapewnienia dalsze 
go rozwoju prac wodno-me
lioracyjnych należy:

INa bazie opracowywane
go planu perspektywi

cznego gospodarki wodne), 
przyspieszyć opracowanie do 
kumentacji technicznej dla du 
żych kompleksowych robót
melioracyjnych w rejo
nach Noteci, prawostronnych

_ Mechanizacja i zaplecze 
t* techniczne.

W celu zwiększenia stop
nia mechanizacji robót wod
no - melioracyjnych należy:

1 Zapewnić dostateczną 
ilość maszyn, a w szcze

gólności 25 koparek, 18 pogłę- 
biarek, 28 spycharek, 15 p.u- 
gów do kopania rowów melio 
racyjnych, 110 samochodów 
ciężarowych, 115 ciągników 
na gąsienicach itp.

2 Uwzględnić w planach 
inwestycyjnych budowę 

nowych warsztatów remon
towo - produkcyjnych i rozbu
dowę istniejących, zorganizo
wać warsztaty usługowe 
przy rejonowych kierowni
ctwach robót wodno - melio
racyjnych oraz warsztaty na 
prawcze przy stacjach pomp. 
3 Wyposażyć służbę wod

no - melioracyjną w ro
ku 1955 w przewoźne warszta 
ty, wozy pogotowia technicz
nego.

4 Wyposażyć najważniej
sze stacje pomp w nowe 

agregaty pompowe.
tł Nasiennictwo traw,

Dotychczasowa produkcja 
nasion traw nie pokrywa 
szybko wzrastających po
trzeb. Kontraktacja traw na 
siennych zaspokaja rosnące 
potrzeby jedynie w niektórych 
gatunkach, łatwych do upra
wy.

W celu zaspokojenia po
trzeb kraju w zakresie pro
dukcji nasion traw, w związ 
ku z planowym, szybkim i 
znacznym zwiększeniem roz
miarów zagospodarowania 
łąk i pastwisk, należy: roz
szerzyć kontraktację nasion 
.traw do rozmiarów pokry
wających zapotrzebowanie na 
obsiew w roku 1956 — 160
tysięcy ha; należy więc w la
tach 1954—1955 założyć co naj 
mniej 18 tys. ha nowych plan 
tacji, z tego w PGR — 8 tys. 
ha. Ustalić, że prezydia wo
jewódzkich rad narodowych 
powinny tak zorganizować 
produkcję nasion traw na 
swoim terenie, aby w ciągu 
najbliższych 2—3 lat zaspo
koić potrzeby województwa 
we własnym zakresie;

szych latach istotny postęp w’ 
dziedzinie właściwego użytko
wania łąk i pastwisk. W szcze 
gólności nalęży:

i Zwrócić uwagę na co- 
*■ roczne wykonywanie na 
łąkach i pastwiskach prac 
pielęgnacyjnych.

2 Dążyć do zasilania co 
parę lat użytków zielo

nych nawozami organicznymi, 
łąki wymagająca odkwasze
nia zasilać wapnem.

3 Wydzielić odpowiednie 
ilości nawozów sztucz

nych dla zasilania łąk i past
wisk na terenach niezabagnio 
nych.

4 W celu podniesienia war 
tości siana dokonywać 

powszechnie sprzętu w mo
mencie zakwitania traw'i jak 
najszerzej stosować przy su
szeniu kozły, piotki, daszki 
itp. Upowszechniać stosowa 
nie kiszenia traw w przypad 
kach niepomyślnych warun
ków atmosferycznych, szcze
gólnie przy sprzęcie drugiego 
pokosu.
K Zapewnić zagospodaro- 

wanie pastwisk gmin
nych i gromadzkich. Upo
wszechniać stosowanie wy
pasu kwaterowego i koszarze 
nia na pastwiskach górskich. 
6 W celu podniesienia kul

tury łąk i pastwisk, 
przyspieszenia i ułatwienia

Niektóre prezydia rad na
rodowych nic udzielają prze
widzianej dekretem pomocy 
produkcyjnej właścicielom 
zaniedbanych gospodarstw.

Duże znaczenie pociada za
gospodarowanie ziemi pr-.ez ze
społy uprawowe, pozwalające 
na uprawę większych obszarów 
przy użyciu traktorów i wydaj
nych masz-rn. Wiosną bieżące
go roku zespoły uprawowe ob. 
siały ponad 22 tys. ha gruntów.

W wielu powiatach prezydia 
rad narodowych i państwowe 
ośrodki maszynowe n'e poma
gają chłopom w tworzeniu ze
społów uprawowych, nie infor 
mują ich o u’garh 1 innych śtod 
kach pomocy przewidzianej 
uchwałami rządu dla zespołów 
uprawowych. Państwowe ośrod 
ki maszynowe nie wszędzie po
macają zespołom w uprawie zie 
mi i sprzęcie plonów. ■

Instancje i organizacje par
tyjne oraz wydziały polityczne 
POM pozostawiają zespoły bez 
należytej opieki i pomocy.

W celu zapewnienia warun
ków dla pełnego zagospodaro
wania gruntów przez małorol. 
nych i średniorolnych chłopów 
należy:
1 uregulować sprawy własno 
*■ ści ziemi i w ciągu 1954 
i 1955 roku zakończyć prace 
uwłaszczeniowe.

2 Użytkownikom gruntów 
Państwowego Funduszu Zie 

mi zapewnić pełną trwałość i 
nienaruszalność użytkowania w 
okresie określonym umową 
oraz pierwszeństwo w zawiera 
niu umowy na okres następny. 
Q Dążyć do przydzielania 

ziemi z PFZ w użytkowa
nie na okres co najmniej 5 lat. 
Zapewnić korzystne warunki i 
większą pomoc dla zespołów 
uprawowych oraz indywidual
nych gospodarstw likwidują
cych wieloletnie odłogi.

4 Zaprowadzić należytą ewi
dencję użytkowania zie

mi PFZ, zapewnić nadzór nad 
przestrzeganiem warunków 
umowy przez użytkowników.

5 Usprawnić prace prezy- 
diów rad narodowych i 

zarządów rolnictwa w zakresie 
stosowania przepisów dekretu 
o obowiązku pełnego zagospo 
darowania gruntów.

B. Zadania w dziedzinie 
zagospodarowania i podniesienia 

wydajności łąk i pastwisk

zbiorów siana, szczególnie w 
spółdzielniach produkcyjnych, 
należy w latach 1954—1955:
„ Zorganizować na tere- 
<* nach w większym stop 
niu uspćldzielczonych, po
siadających większe obsza
ry łąk, około 1C0 brygad 
łąkarskich w POM, zapew
nić im właściwą obsadę fa
chową,

b wyposażyć brygady łą 
karskie w zespoły ma

szyn niezbędnych do wyko
nywania upraw, oczyszcza
nia łąk z krzewów, pielęg
nacji i sprzętu.
p Szczególną rolę winr.y 

odegrać, posiadające swo 
ją tradycję na wsi i często 
samorzutnie organizowane, 
różne formy zespołowego za
gospodarowania łąk i past
wisk przez chłopów gospoda
rujących indywidualnie.

POM winny w maksymal
nym stopniu zapewnić tym ze 
społom pomoc techniczną i a- 
gronomiczną na warunkach u 
mowy.

„ Zaopatrzenie materlało- 
C we w

W celu materiałowego za
bezpieczenia robót wodno-me
lioracyjnych należy:
i Zapewnić terminową do- 
1 stawę, w szczególności że 
laza, cementu, drewna, rurek 
drenarskich itp.
n Zaopatrzyć jednostki tere 

nowe służby wodno-melio 
racyjnej, biura projektów wod 
no-melioracyjnych i instytut 
melioracji i użytków zielonych 
w niezbędną ilość sprzętu geo
dezyjnego i lnne(/o wyposaże
nia.
(.1 Kadry

Wykonanie wzrastających 
zadań w zakresie melioracji za
leży od przygotowania i mobi. 
lizaefi odpowiedniej ilości wy
szkolonych kadr.

W związku z tym należy: 
j Rozszerzyć szkolenie w za 
A kresie melioracji rolnych 
i łąkarskich w szkołach Wyż
szych i średnich, tak aby w naj
bliższych latach przeciętnie ro 
cznie uzyskiwać około 230 inży 
nierów oraz około 540 techni
ków meliorantów, ł.karzy i 
geodetów.
O Zapewnić przesunięcie do 
" rolnictwa specjalistów me 
liorantów i łąkarzy ze średnim 
i wyższym wykształceniem z ro 
sortów pozarolniczych.
D Do czasu uzyskania absol 

wentów ze szkół łąkar
skich organizować corocznie 
kursy dla przeszkolenia absol
wentów średnich szkół rolni
czych.
Ą Do czasu uzyskania po- 
“ trzebnej ilości techników 
melioracyjnych organizować 
kursy dla eksternów . prak
tyków z zakresu technikum.

Organizować w szerokim 
zakresie kursy dla podno 

szenia kwalifikacji zawodo
wych.
Ci Zmienić system płac spe- 

cjalistów melioracji, dążąc 
do zrównania z płacami pra
cowników w budownictwie.

y Poprawić warunki bytowe 
• robotników przez rozsze. 
rżenie budownictwa hoteli ro
botniczych i baraków przenoś
nych oraz zapewnić odpowied
nie warunki mieszkaniowe Pra
cownikom stałym.

(Dokończenie na 5 str.)

V. Zadania w zakresie zabezpieczenia 
środków dla realizacji programu 

melioracyjnego

W okresie przejściowym na
leży na tych terenach organizo 
wać wypas owiec 1 bydła ro
gatego.
Ó Szerzej rozwinąć akcję o- 

siedleńczą oraz dokonać 
na tych terenach odpowiednich 
inwestycji komunikacyjnych, 
socjalnych w dziedzinie zaopa 
trzenia itp.
/I Tereny łąkowe i pastwis- 
“ kowe o powierzchni około 
120 tys. ha, dotychczas niedo
statecznie wykorzystane w la
sach państwowych, zagospoda
rować siłami miejscowych leś- 
nictw, bądź wydzierżawić spół
dzielniom produkcyjnym lub 
małorolnym i średniorolnym 
chłopom na okres paroletni, 
pod warunkiem dokonania od
powiednich zabiegów pielęgna 
cyjnych.

nowanie krecie, nie tylko 
w celu odwodnienia, lecz 
i dla nawodi.ienia łąk i pa
stwisk,

— wykorzystać na szer
szą skalę ścieki miejskie i 
przemysłu rolnego do na
wodnień użytków zielonych 
i gruntów ornych.

9 W pierwszym rzędzie 
winny być wykonane pra 

ce w następujących rejonach: 
_ W rejonie lubelskim.
<1 W roku 1954 rozpocząć
budowę kanału Wieprz— 
Krzna o długości przeszło 
109 km.

Przyspieszyć roboty me
lioracyjne prowadzone w 
dolinach rzek Łabuńki, Po
ru, Huczwy, Ucherki i 
Krzny, uzupełniając te ro
boty urządzeniami do na
wodnień.

bW rejonie Narwi — Bie 
brzy. Kontynuować w 

latach 1954 — 1955 rozpoczę
te roboty wodno _ meliora
cyjne na bagnie Kuwasy na 
powierzchni 7 tys. ha, w ce 
lu zapoczątkowania wielkich 
robót w dolinie rzeki Bieb
rzy, będącej największym 
kompleksem łąkowo - pastwi 
skowym w kraju.

Rozpocząć prace meliora- 
i cyjne w latach najbliższych 

na mniejszych kompleksach 
bagiennych, występujących 
w dolinie rzeki Narwi oraz 
w dolinach jej dopływów, 
jak Supraśl, Ńereśl, Jaskran 
ka. Przyspieszyć rozpoczę
te prace melioracyjne w 
dolinie rzeki Nurzec na ob
szarze około 10 tys. ha.

CW rejonie Szczecina. Wy 
konać w latach 1954 — 

1956 prace melioracyjne przy 
odbudowie istniejących urzą 
dzeń wodno - melioracyj
nych na 16 dużych komple
ksach o łącznej powierzchni 
50 tys. ha. Przystąpić do me 
lioracji szczegółowych w do 
linach rzek Odry, Iny, Steb 
nicy i Regi oraz w komplek 
sie położonym nad Zalćwem 
Szczecińskim bezpośrednio

111. Gospodarstwa indywidualne

Ul. Zadania w dziedzinie melioracji
Należy przyśpieszyć prace 

melioracyjne na łąkach i pa
stwiskach, a w szczególności^ 
I W latach 1954 — 1955 

objąć melioracją łąki i pa 
stwiska na obszarze około 220 
tys. ha. Zmeliorowane łąki i pa 
stwiska na gruntach gospodarki 
chłopskiej w 1954 — 19o5 zago 
spodarować na powierzchni ok. 
200 tys. ha.
o Należy objąć nawadnia- 

niem w latach 1954—1955 
powierzchnię około 78 tys. ha. 
3 W celu powiązania w 

jedną całość wykonywa
nych obecnie mniejszych, lo
kalnych robót należy przyspie 
szyć i wykończyć do końca 
1955 roku ramowe opracowa
nie planu perspektywicznego 
melioracji.

4 Dla uzyskania szybkich 
i jak największych efek

tów gospodarczych należy w 
pierwszej kolejności melioro
wać tereny mające zapewnio
ną należytą konserwację i eks 
ploatację.

5 W celu zapewnienia jak 
największego udziału za 

interesowanych należy popuia 
ryzować znaczenie melioracji 
i rozszerzyć socjalistyczne 
współzawodnictwo w corocz
nej akcji melioracyjnej.
/• Prócz robót na więk- 
" szych obszarach rozsze
rzyć zakres lokalnych prac 
melioracyjnych, podejmowa
nych przez zainteresowanych 
chłopów, okazując im pomoc 
w opracowaniu niezoędnej do 
kumentacji, w uzyskaniu na
sion i nawozów.

7 Zwiększyć obszhr kon
serwacji zmeliorowa

nych terenów, tak aby w ro
ku 1955 konserwacją objąć ca
łą powierzchnię zmeliorowa
nych użytków zielonych.

JO Dla obniżenia kosztów 
O własnych i wprowadze
nia postępu technicznego do 
projektowania i wykonaw
stwa robót wodno ■ meliora
cyjnych:

— stosować w szerszym 
zakresie nowe osiągnięcia 
techniki melioracyjnej, dre-



Z wojewódzkiej narady aktywu partyjnego w Koszalinie (II)

Szerokim frontem pracy politycznej 
budować nowe spółdzielnie produkcyjne

Centralna akademia 
z okazji Międzynarodowego 

Dnia Spółdzielczości w Warszawie

O wzroście spółdzielczości 
produkcyjnej w naszym wole 
wództwie — o powstawaniu no 
wych spółdzielń, umacnianiu 
Już Istniejących decyduje prze 
de wszystkim praca polityczna. 
To był najważniejszy wniosek 
wojewódzkie] narady aktywu 
partyjnego, w Koszalinie, po
święconej sprawom budownlct 
wa spółdzielczego na koszallń 
sklej wsi.

Słusznie więc wskazano na 
konieczność usprawnienia tej 
pracy w jej najważniejszych 
ogniwach.

ROZWINĄĆ PRACĘ 
PARTYJNYCH 
ORGANIZACJI - 

GROMADZKICH ,

Głównym orężem partii—mó 
wił w swym referacie kier. 
Wydz. Rolnego KW partii 
tow. Czerwiński — w walce o 
socjalistyczną przebudowę wsi, 
są nasze wiejskie organizacje 
partyjne. Od stopnia Ich doj
rzałości politycznej, od Ich ak 
tywnoścl i więzi z masami za
leży w dużej mierze postawa 
całej gromady w zagadnieniu 
tak ważnym Jak sprawa przej 
ścia na tory kolektywnej go
spodarki.

Gdy weźmtemy wykres ob

Uchwała II Plenum KC PZPR
(Dokończenie z 4 str.) 

p Zadania organizacji par- 
C tyjnych.
Likwidacja odłogów i lep

sze zagospodarowanie wszyst 
kich gruntów, pełhe zagospo
darowanie i podniesienie wy 
dajności łąk i pastwisk stano
wi ważne ogniwo nakreślone
go przez II Zjazd partii wiel 
kiego programu weki o wzrost 
produkcji rolniczej, o szybsze 
podniesienie stopy życiowej.

Poważnym błędem w pracy 
instancji i organizacji partyj
nych było niedocenianie i nie 
zrozumienie wielkiej wagi go- 
snodarczej i politycznej tego 
zagadnienia.

Usunięcie wszystkich zanied 
bań i błędów oraz zapewnie 
nie mobilizacji szerokich mas 
do walki o likwidację odło
gów, ugorów j innych gruti- 
tów niezagospodarowanych o- 
raz — o zagospodarowanie i 
podniesienie wydajności łąk i 
pastwisk wymaga radykalnej 
zmiany stosunku instancji i 
organizacji partyjnych do 
sorawy gospodarki ziemią. 
Walka o pełne zagospodarowa 
nie wszystkich użytków rol
nych powinna stać się w myśl 
v skazań Ii zjazdu sprawą ca 
jej partii,

W celu rozwinięcia szerokie 
go frontu walki o realizację 
zadań nakreślonych przez Ple 
nom KC wszystkie instancje i 
organizacje partyjne powinny 
dokładnie omówić niniejszą u- 
chwałę oraz zmobilizować ca 
ją partię walki o jej wyko 
nanie, wytyczając jasne, kon
kretne zadania, przystosowa
ne do warunków danego tere
nu, zrozumiałe dla chłopów 
pracujących.

Komitety ; organizacje par 
tyjne winny w oparciu o te za 
dania pobudzić i organizować 
aktywność całej ludności pra 
cujacej swego terenu do walki 
o pełne zagospodarowanie i 
podniesienie wydajności zie
mi-

Należy szeroko rozwinąć wo 
kół tych zadań aktywność spo 
jeczną chłopów pracujących da 
pc^o terenu.

Instancje j organizacje par 
tyjne w mieście winny orga
nizować pomoc klasy robotni 
czej dla pracującego chłop
stwa w ®alce o pełne zago
spodarowanie użytków rol
nych.

Bardzo istotnym warunkiem 
powodzenia tej doniosłej spra 
wy jest rozwinięcie pionier 
skiego ruchu młodzieży pod ha 

razujący sieć 1 wielkość na
szych organizacji partyjnych 
na wsi. stwierdzimy, że roz
mieszczenie sil partij na wsi 
nie Jest równomierne. Wiele 
Jest jeszcze ..białych plam",ma 
ło przodujących chłopów pra
cujących w szeregach partii.

Ale nie tylko to stanowi o 
słabości naszej pracy partyjnej 
na wsi. Brak systematycznej 
pracy ldeowo-polltycznej w 
wielu organizacjach powoduje, 

że nie wykazują one dostatecz 
nej bojowoścl. zwłaszcza w 
sprawie budownictwa spół
dzielń produkcyjnych. Wielu 
członków partii poza spółdzlel 
nlami także w tych groma
dach. gdzie one Istnieją, po
twierdza ten fakt. Wypływa 
stąd Jeden wniosek — budo
wać spółdzielnie produkcyjne 
trzeba poprzez poważną pracę 
nad umocnieniem naszych wlej 
sklch organizacji partyjnych.

Nasze instancje partyjne 
częściowo to Już zrozumiały 
1 podjęły pewien wysiłek w kle 
runku realizacji tego zadania. 
Członkowie | aktywiści KP, ee 
kretarze KG przechodzą coraz 
częściej do stałego, codzienne 
go udzielania pomocy organi
zacjom podstawowym. Tę Jedy 
nie słuszną formę pracy trze
ba stosować coraz szerzej. Ak 
tyw powiatowy skierowany 
do pomocy organizacjom 
wiejskim winien postawić so
bie lako główne zadanie — pod 

słem likwidacji odłogów oraz 
dcprowadzen;a łąk i pastwisk 
do pełnej użytkbwności. Orga 
nizacje ZMP winny — wzorem 
radzieckiego Komsomolu orga 
nizować zaciąg najbardziej o- 
fiarnej młodzieży do tej za
szczytnej pracy. Zaciąg ten po 
zwoli skierować liczne rzesze 
ideowej młodzieży do PGR, 
które podjęły się zadania li
kwidacji odłogów, do wyspecja 
lizowanych zespołów i gospo
darstw o wielkich obszarach 
łąk i pastwisk oraz do brygad 
melioracyjnych. Zadaniem orga 
nizacji partyjnych na tych te
renach jest dopilnowanie, aby 
dla robotników j specjalistów, 
młodzieży z zaciągu pionier
skiego stworzyć odpowiednie 
warunki życia i pracy, zatro
szczyć się o zaspokojenie ich 
potrzeb kulturalnych oraz do
pomóc w walce o pokonywanie 
trudności.

W szczególności dla wyko
nania zadań wynikających z 
niniejszej uchwały — komite 
ty i organizacje partyjne 
winny:
1 Posiadać dokładną i bie 
1 żąco uzupełnianą znajo
mość faktycznego stanu za
gospodarowania użytków roi 
nych na ich terenie.
O Zapewnić, aby rady naro 
" dowe, państwowa służba 
Rolna przy współudziale or
ganizacji społecznych — w 
oparciu o niniejszą uchwałę— 
opracowały szczegółowy plan 
walki o likwidację odło
gów i pełne zagospodarowa
nie wszystkich użytków rol
nych, plan prac melioracyj
nych oraz lepszego wykorzy 
stania łąk i pastwisk położo 
nych na ich terenie.

Na terenach, gdzie istnieją 
większe kompleksy odłogów 
oraz na terenach, gdzie podej 
mowane są większe roboty 
melioracyjne, instancje i or 
ganizacje partyjne winny 
zwołać szerokie narady akty 
wu partyjnego, rad narodo
wych, ZSL, Związku Samopo 
mocy Chłopskiej, ZMP i kół 
gospodyń wiejskich, nauczy
cieli, pracowników PGR i 
POM oraz przodujących chło
pów i członków spółdzielni 
produkcyjnych w celu omó
wienia plantf realizacji niniej 
szej uchwały.
O Wzmocnić kierownictwo 

instancji i organizacji par
tyjnych, rad narodowych i 
ZMP na terenach, gdzie prze 
widziane są większe prace 
przy likwidacji bdłogów i za 

niesienie aktywności organiza 
cji gromadzkich, uczenie ich 
politycznego kierownictwa ca
łokształtem życia gromady. go 
spodarsklel odpowiedzialności 
za sytuację polityczną i gospo 
darczą w gromadzie.

Słusznie mówił o tym tow. Li 
piński z KP Szczecinek wskazu 
jąc. że w Brokęclnle, Kłusów je 
1 Innych gromadach, gdzie ist 
nieją dobrze pracujące orgeni 
zacje partyjne, tam powstaJą 
dobre, mocne spółdzielnie. Bo 
wiem spółdzielczość na trwa
łych. zdrowych podstawach bu 
dować można w oparciu o bo
jowe organizacje partyjne.

ZMOBILIZOWAĆ $
SZEROKI AKTYW 4

Próbując wyjaśnić przyczy 
ny zahamowania rozwoju spół 
dzlelczości produkcyjnej na te 
renie pow. kołobrzeskiego 
kier. Wydz. Rolnego KP tow. 
Jędrak stwierdził, że poprzed 
nlo 6prawą budownictwa spół 
dzlelń zajmowali się wszyscy 
— nady narodowe, ZŚCh, 
ZMP — cały szeroki aktyw, 
obecnie zaś myśli o tym jedy
nie Wydział Rolny KP.

Rzecz oczywista, że takie za 
cleśnlenle sprawy do ram Jed
nego wydziału KP, musi powo 
dować spadek aktywności w 
pracy nad budową spółdziel
czości, Dlatego też komitety 
powiatowe i inne instancje par 
tyjne muszą do pracy nad roz 
budową spółdzielczości produk 
cyjnej włączyć wszystkie tran 
smlsje, ich szeroki aktyw.

Niektóre komitety powiało- 

gospodarowaniu łąk i past
wisk.

4 Rozwinąć w całym kra
ju, a zwłaszcza na tere

nach, gdzie przeprowadzane 
będą prace związane z likwi
dacją odłogów i zagospodaro
waniem łąk i pastwisk, szero 
ką akcję masowo - polityczną, 
wyjaśniającą znaczenie u- 
chwały Plenum KC dla mobi
lizacji społeczeństwa w celu 
zrealizowania zawartych w 
niej zadań.

5 Należy wzmóc walkę z 
wszelkimi przejawami 

wrogiej kułackiej działalności 
usiłującej przeszkadzać i o- 
późniać wykonanie najważniej 
szych zadań w walce o zago
spodarowanie ziemi.

Należy stawiać pod prę
gierz opinii publicznej wszel
kie przejawy złej gospodar
ki, marnotrawstwa i niszczę 
nia ziemi uprawnej — nieoce 
nionego bogactwa narodu.

Plenum KC podkreślając 
wagę wysuniętych w uchwa
le zadań jako doniosłego o- 
gniwa w realizacji uchwał 
II Zjazdu, ostrzega przed 
kampanijnym potraktowa
niem tych zadań. Zadania te 
nie mogą być realizowane w 
oderwaniu od całokształtu za 
dań wysuniętych przez 
II Zjazd w zakresie podnie
sienia produkcji rolnej i so
cjalistycznej przebudowy wsi.

Plenum KC wzywa chłopów 
pracujących, robotników i in
teligencję, aby rozwijając 
twórczą inicjatywę nie szczę
dzili starań w celu zagospo
darowania wszystkich użyt
ków rolnych.

Realizacja zadań wysunię
tych przez 11 Plenum KC 
PZPR zależy całkowicie od 
bojowej postawy organizacji 
partyjnych, od ich umiejętno
ści pokierowania rosnącą ak
tywnością mas chłopskich i 
przekonania ich o całkowitej 
słuszności i realności tych za 
dań. Wysiłki te przyczynią 
się wydatnie do wzrostu zbio 
rów zbóż, rozszerzenia bazy 
paszowej i hodowli.

Całkowita likwidacja odło
gów i lepsze wykorzystanie 
łąk i pastwisk łączy się bez
pośrednio z realizacją podsta 
wowych zadań wysuniętych 
przez II Zjazd partii — przy 
spieszenia wzrostu stopy ży
ciowej mas pracujących mia
sta i wsi, zwycięskiei reali
zacji socjalizmu w naszym 
kraju. 

we opracowały Już szczegóło
we plany przewidujące co każ 
da instytucja czy organizacja 
ma robić na odcinku budowy 
spółdzielczości produkcyjnej. 
Jest to dobra i słuszp;^inicja
tywa, nie wolno jednak zapomi 
nać, że włączając do pracy 
nad budową spółdzielń szeroki 
aktyw rad narodowych. ZSCh, 
ZMP ltd. Instancje partyjne 
muszą utrzymać w swych rę
kach polityczne kierownictwo 
l kontrolę nad całokształtem 
pracy na bieżąco, wiedzieć co 
się robi | Jakie są rezultaty tej 
pracy.

PROPAGANDA
MUSI BYC KONKRETNA

Wiele miejsca w swym re
feracie poświęcił tow. Czer
wiński sprawie pracy propa
gandowej na wsi I Jej roli w 
walce o wzrost spółdzielczości.

Trzeba bowiem stwierdzić, 
że propaganda nasza na wsi 
nie spełnia 6wej zasadniczej ro 
li. Świadczy również o tym 
fak^że poza tow. Lipińskim 
ze Srczeclnka. który w swym 
wystąpieniu mówił, że w walce 
o spółdzielnie pomagają szcze 
cineckl objazdowy dom kultu
ry oraz inne środki propagan 
dy masowej, nikt z dyskutan
tów nie zwrócił na to zagadnie 
nie uwagi.

Jaka Jest zasadnicza słebość 
naszej propagandy na wsi?

Brak konkretności — mdła o 
gólnlkowość. O spółdzielczości 
mówi się wiele, ale mówi się 
ogólnie, w sposób nie trafiają 
cy do przekonania chłopów.

Nasza propaganda wizualna, 
audycje radiowęzłów, gazetki, 
wreszcie nasi agitatorzy, w 
swej codziennej pracy posługi 
wać się winni argumentacją 
rzeczową | konkretną, opartą 
o znajomość statutów, uchwał 
partit 1 rządu, terenu i jego 
spraw.

I tak np. słusznie • rozpow
szechniono wycieczki chło
pów do przodujących spól 
dzlelń produkcyjnych.

Rozwijać trzeba szerzej ta
kie formy propagandy Jak ga 
zetki ścienne, błyskawice itp.

Ulepszenie propagandy wy 
maga lepszej pomocy dla agi 
tatorów i propagandystów ze 
strony KP, systematycznego 
szkolenia, zbierania ich dla do 
konywanla wymiany doświad
czeń, operatywnej pomocy i 
kontroli pracy.

Doświadczenie uczy, że 
najlepszym agitatorem spół
dzielczości Jest właśnie chłop- 
spółdzlelca. Trzeba więc przy 
gotować politycznie 1 wykorzy 
stać do walki o dalszy rozwój 
spółdzielczości naszą wielką 
armię spółdzielców. Ont bo-, 
wiem najlepiej, w sposób kon 
kretny, na własnych przykła
dach. wyjaśnią chłopom każde 
pytanie i wątpliwość.

Tak prowadzona praca pro
pagandowa — konkretna, cle 
kawa, atrakcyjna, na pewno tra 
fl do przekonania każdego chlo 
pa pracującego, pomoże mu 
zrozumieć słuszność 1 wyż
szość kolektywnej gofpodąrkl.

• « «

Tak więc po omówieniu naj 
ważniejszych wskazań i wnlo 
sków dla dalszej pracy partyj 
nej na odcinku budownictwa 
nowych spółdzielń, wysunię
tych na wojewódzkiej naradzlp 
aktywu partyjnego możemy 
rozszerzyć postawione na w»tę 
ple twierdzenie:

O szybszym wzroście spół
dzielczości produkcyjnej decy
duje wzmocnienie pracy perty] 
nych organizacji gromadzkich, 
lepsza mobilUacJa 1 klerownlct 
wo partyjne transmisjami, pod 
niesienie poziomu 1 konkret
ność naszej propagandy.

Tylko wówczas, gdy ruszy
my do walk] o spółdzielczość 
produkcy|ną na wsi całym sze 
roklm frontem pracy politycz
nej. gdy sprawą spółdzielczo
ści żyć będzie każdy członek 
naszej partii, każdy aktywista, 
praca ta przynosić będzie co
raz lepsze wyniki.

L. GNOT -

WARSZAWA. 4 bm., z o- 
kazJi Międzynarodowego Dnlą 
Spółdzielczości, odbyła się w 
Warszawie Centralna Akade 
mla polskich spółdzielców. W 
hali ZS „Gwardia", gdzie na 
czołowym miejscu umleszczo 
no hasło: ..Pozdrawiamy spól 
dzlelców całego świata, wal
czących o pokój między naro 
darni" zgromadziło się kilka ty 
ślęcy aktywistów spółdzielczo 
ścł miejskiej i wiejskiej. O- 
becnl byli również przedstawi 
ciele spółdzielni produkcyj
nych. ,

Na Akademię przybyli: 
wiceprezes Rady Ministrów— 
Tadeusz Gede, przewodniczą 
cy CRZZ — Wiktor Kłosie- 
wicz, prezes Rady Spółdzlel 
czoścl Produkcyjnej — min. 
Edmund Pszczółkowskl, kie
rownik Wydziału Handlu i Fl 
nansów KC PZPR — Stani
sław Kublczck oraz przedsta 
wlclele władz naczelnych orga 
nizacji politycznych 1 społecz 
nych. Goście zostali zaproszę 
ni d<> prezydium Akademii.

Akademii przewodniczył 
wiceprezes Naczelnej Rady 
Spółdzielczej — J. Rataj.

W dalszym ciąąu Akademii 
przewodniczący odczytuje listę 
działaczy spółdzielczości, któ
rym Rada Państwa nadała wy
sokie odznaczenia państwowe. 
Orderem „Sztandar Pracy" I 
klasy odznaczony został Ed
ward Drożniak. Orderem „Sztan 
dar Pracy" II klasy odznaczeni 
zostali: Andrzej Bucholc, Józef

Koła ZSCh w kampanii żniwnej
W tegoroczne] kampanii 

żniwna - omtotowej pracować 
będzie znacznie w ększa, niż 
w roku ubeglym ilość •naszyn 
żniwnych FOM i GOM, więk
sza ilość niezbędnych do prze
prowadzenia żniw artykułów 
znajdę roln cy w sklepach GS, 
bardziej wydajna będzie rów
nież pomoc fachowa służby 
rolnej rad narodowych.

Jednakże nieodzownym wa
runkiem sprawnego przeprowa 
dzenia kampanii żniwno-omło- 
towej obok wzrastającej po
mocy ze strony państwa jest 
rosnąca aktywność mas pra
cujących wsi, ich wola walki 
o jak największe zbiory. V/ 
związku z tym poważne zada
nia stoją również przed Zwq- 
zk’em Samopomocy Chłop
skiej, przed ealvm aktywem i 
wszystkimi członkami.

Koło gromadzkie ZSCh 
wspólnie z gromadzką komsją 
powinno przyaotować jak naj
lepiej gromadę do kampanii 
żniwno - omłotowoj, czuwać 
nad jej przebiegiem i kiero
wco całośc'q akcji.

Okres dzielący nas od roz
poczęcia żn‘w jest krótki. 
Trzeba więc dołożyć wszolkieh 
siarań, aby te ostatnie dni 
wykorzystać jak najlepiej na 
dobre przygotowanie żniw 1 
omłotów.

Na czoło wysuwa się sprawa 
pełnego uruchomienia do 
prac żniwnych i omletowych 
wszystkich maszyn i narzędzi 
żniwnych, znajdujących sę w 
gospodarstwach indywidual
nych. Komisja gromadzka 
wspó'n’e z zarządem koła mu
si sprawdzić, czy wszystkie żni 
wiark’, snopowiązalki w groma 
dzie sq wyremontowane i go
towe do pracy. N:e można 
dopuścić, aby maszyna żniw
na, z niedbalstwa czy złośli
wości posiadacza, s*ała bez
czynne, gdy chłopi będq żąć 
zboże kosami.

W gromadach, gdzie chłopi 
nie posiadają dostatecznej 
ilości maszyn żniwnych, zarzą
dy kół gromadzkich powinny 
za'nteresować się czy chłopi 
zawarli już umowy z POM-ami 
i GOM-ami na wykonanie ro
bót w polu oraz czy właściwe 
jest roz'tcwien;e maszyn i 
sprzętu. Każda wypożyczona z 
POM czy GOM maszyna żn'w- 
na musi mieć tak ułożoną 
marszrutę, aby mogła jak naj
wydatniej pracować na po
lach chłopskich, bez zbędnych 
przestojów i przerzucania jej 

Dominko, Daniel Kuszewski, 
Michał Lisowski, Wanda Pa- 
piewska i Marcin Żyrek. Krzyż 
Oficerski Orderu Odrodzenia 
Polski otrzymali: Stanisław Bie 
nlek, Tadeusz Janczyk. Stani
sław Wiltosiński i Jan Berkow
ski, zaś Krzyż Kawalerski Ordę 
ru Odrodzenia Polski — Emil 
Kołodziei i Stanisław Sobczyk. 
Ponadto 13 działaczy spółdziel
czych odznaczonych zostało 
Złotymi Krzyżami Zasługi, 35— 
Srebrnymi Krzyżami Zasługi, 
zaś 8 — Brązowymi Krzyżami 
Zasłuqi. Odznaczonych deko
rował wiceprezes Rady Mini
strów — Tadeusz Gede.

Wśród długotrwałych okla
sków uczestnicy Akademii 
uchwalili tekst listu do Pierwsze 
go Sekretarza KC PZPR — 
Bolesława Bieruta. W liście 
tym zapewniają, że dołożą 
wszelkich starań, by jak naj. 
bardziej przyczynić się do rea
lizacji wielkiego programu, po
stawionego przed narodem 
przez II Zjazd Partii.

Następnie zgromadzeni u- 
chwalają teksty depesz do Mię 
dzynarodowego Związku Spół
dzielczego oraz do Centralnego 
Związku Spółdzielni Spożyw
ców i Centralnej Rady Spół
dzielczości Produkcyjnej w 
ZSRR.

Na zakończenie obrad odby
ła się część artystyczna, w któ
rej z bogatym programem wy
stąpiły najlepsze spółdzielcze 
zespoły artystyczne z całego 
kraju.

z jednego końca wsi na drugi. 
Panrętać też trzeba, aby po 
skończen u prac żniwnych w 
gromadzie wszystkie wypoży
czone maszyny były przekaza
ne w należytym stanie do 
GOM-u.

Szczególną troską kół gro
madzkich ZSCh winna być po
moc gospodarstwom bezkon- 
nym. Niezbędne jest przy tym 
takie ułożenie planów pomo
cy sqsiedzk'cj, by małorolne
mu chłopu w chwil’, gdy otrzy 
muje żniwiarkę z GOM-u, za
pewnić jednocześnie siłę sprzę 
żajną.

Obok troski o dobre przygo
towanie maszyn i narzędzi 
żniwnych tak przez gospodar
stwa indyw dualne, jak i przez 
GOM oraz POM niezwykle 
ważną sprawą jest zaopatrze
nie wsi w narzędzia, materia
ły i przybory żniwne jak: ko
sy, smary, części zapasowe, 
sznurek do snooowiązatek, 
osełki, młotki itn. Obowiązkiem 
aktywistów ZSCh, zwłaszcza 
przedstawcież ZSCh w Gmin
nych /Radach Spółdzielczych i 
Komitetach Członkowskich, 
jest czuwanie, by gm'nne soół 
dzielnie i sklepy gromadzkie 
oraz kuźnie gromadzkie w po
rę zaopatrzyły się w dostatecz 
ną ilość potrzebnych artyku
łów.

Okres żn’w - jest równo
cześnie okresem przygotowań 
do prac potowych, związanych 
z zabezpieczen em dobrych nlo 
nów w roku przyszłym. Gdy 
zboże jest jeszcze ustawione 
w sztygi - trzeba już wykonać 
podorywki i siać poplony. Pod 
orywka zniszczy chwasty i ta- 
bezp’eczy glebę przed utratą 
wilgoci, a poplony zapewnią 
nam wartościową paszę dla 
inwentarza na zielonkę lub ki 
szonkę.

Okres pożniwny jest też naj- 
dogodn:ejszą porą wapnowa
nia gleb kwaśnych, wprost na 
śc’erniska.

Trzeba zawczasu zakupić w 
gminnych spółdzielniach po
trzebne ilości wapna dia całej 
g-omady, postarać s ę o na
siona na poplony w GS-ach, 
w sąs ednich PGR-ach czy też 
w drodze wymiany sąsiedzkiej. 
Pomiętajmy o tych zabiegach, 
które pomagają nam podnieść 
dochodowość naszych gospo
darstw, lepiej zaopatrzyć lud
ność m'ast w żywność a prze
mysł w surowce pochodzenia 
rolnego.

A. KORZYCKł 
prezes Żarz. Gł. ZSCh'.



Koszykarze Sofii 
zwyciężają

Warszawa
na trzecim miejscu
1 W tradycyjnym turnieju 5 
stolic zwyciężyła Sofia — 5 
zwycięstw przed Budapesztem 
— 5 zwycięstw, Pragą — 5 
zwycięstw, Warszawą — 3 
zwycięstwa, Bukaresztem — 3 
zwycięstwa, Pekinem — 1 zwy 
clęstwo 1 Paryżem (FSGT) — 
0 zwycięstw.

minacji świadczy, że opieka ta i 
praca władz sportowych w zasa
dzie poszły we właściwym kierun
ku. Poziom zaś centralnych spror 
takiad zrzeszeń pozwala się spo
dziewać, że również i pod tym 
względem II Ogólnopolska Spar
takiada będzie wielkim osiągnię
ciem naszego sportu.

Sportowcy nasi, którzy już w wio 
lu dyscyplinach znajdują się w bar 
dzo dobrej formie, teraz po cen
tralnych spartakiadach zrzeszeń 
zgromadzą się nd obozach trenin 
gowych, gdzie będą w dalszym cią 
gu szlifować swe umiejętności te
chniczne tak, aby w dni Sparta
kiady uczcić swymi wynikami X-ie- 
cie naszego państwa ludowego. II 
Letnia Spartakiada zmieni się V; 
wie!kq manifestację zdrowia i spra 
wności fizycznej naszej młodzieży!

JACEK SAMULSKI.

Rekord Polski
W skoku WZWjŻ

W niedzielę zakończyła się w 
Gdańsku centralna spartakiada 
ZS Budowlani.

W ostatnim dniu zawodów naj
ciekawszą konkurencją był skok 
wzwyż mężczyzn. Pierwsze miejsce 
zdobył Lewandowski (Wrocław), 
który przekroczył wysokość 197 
cm ustanawając rekord Polski, 
lepszy od poprzedniego o 1 cm.

Burden 1 Keres — Wadę zostały 
odłożone z przewagą szachistów 
radzieckich. Druga runda meczu 
rozpoczęła się 5 bm.

* * *
Drugi występ radzieckich sza

chistów na terenie Kanady odbył 
się w Wlnnlpeg. W pojedynku z 
mistrzem Kanady — Janowskim, 
Kotow zmusił przeciwnika do pod 
dania się w 69 ruchu. Bondarew- 
skl przeprowadził seans gry rów
noczesnej z 35 miejscowymi sza
chistami, wygrywając 33 partie 
1 remisując 2. Szachiści Wlnnlpeg 
i miejscowe społeczeństwo oka
zują ogromne zainteresowanie wy 
stępami radzieckich au-cyml- 
strzów.

Jędrzejowska
mistrzynią Polski

Jadwiga Jędrzejowska zuo- 
była ponownie mistrzostwo 
Polski w tenisie wygrywając 
w finale z Llclsówną 6:1, 6:1. 
Zasłużona mistrzyni sportu od 
dała w ciągu całych mi
strzostw zaledwie dwa gemy, 
które właśnie zdobyła wioeml 
strzyni Polski Liclsówna.

Na kilka godzin przed spo
tkaniem finałowym Jędrzejów 
ska wygrała w półfinale z Tło 
czyńską 6:0, 6:0, a w drugim 
półfinale Liclsówna wyelimlno 
wała Hudowską 6:4, 6:4.

W półfinałach gry pojedyn 
cze| mężczyzn Manlewskl (Og 
niwo Sopot) wygrał nlespodzie 
wanle z Kramerem (Gwardia 
Poznań) 6:1, 6:0, 4:6, 6:3, a 
Radzlo (CWKS) w drugim pół 
finale pokonał zeszłorocznego 
mistrza Polski Llclsa 9:7, 6:3, 
6:4.

ników, ale i tych, którzy rozpoczy
nali starty dopiero w tym roku, w 
spartakiadach zakładowych. A ta 
kich jest wielu. Wystarczy powie- 
c.zieć, że w eliminacjach, poprze- 
dzojgcych centralne mistrzostwa 
zrzeszeń, startowały setki tysięcy 
członków kół sportowych.

Na starcie II Spartakiady Szkół 
Min. Oświaty stanęła młodzież 
wyłoniona z 200.000 członków 
SKS, którzy uczestniczyli w mistrzo 
stwach swych szkół. W Spartakia
dzie LZS w Białymstoku brali u 
dział sportowcy wiejscy, najlep
si spośród 400.000 LZS-owcóv. 
Spartakiada Zrywu — pierwszo 
spartakiada tego zrzeszenia — po 
przedzona była eliminacjami, w 
których brało udział 150.000 ucz
niów szkół zawodowych; zdobyli 
oni przeszło 10.000 klas sporto
wych. IV Mistrzostwa AZS, które 
rozegrane zostały w tych dniach 
w Poznaniu, zgromadziły najlep
szych z 55.000 studentów - spor-

Tak więc — po drugiej koą 
lejce spotkań II rundy — na 
czele tabeli zaszły znowu zmla 
ny. Gwardziści odzyskali po* 
zycję leadera tabeli, a Spoją 
nla Koszalin lepszym stosun* 
kłem bramek zdystansowała ze 
spół karllńskl. spychając go 
na trzecie miejsce. Trójka ta 
ma wyraźną przewagę w do* 
robku punktowym i wydaje 
się, że żaidna z pozostałych dru 
żyn nie potrafi Już włączyć 
się do walki o pierwsze miej* 
sce 1 awans do III ligi. Zaclę 
ta | wyrównana walka toczy 
silę natomiast w środkowej stra 
fle tabeli, gdzie aż 5 zespołów 
pretenduje do czwartego miej 
sca. Po dotychczasowych spot 
kaniach w grupie tej prowa* 
dz,i Kolejarz Słupsk, ale prze* 
waga tego zespołu Jest nlezna 
czna 1 podobnie Jak to się dzia 
ło dotychczas, możemy tu je* 
szcze zanotować wiele poważa 
nych zmian. i

Zdecydowanymi outsidera* 
mi tabeli są rezerwowe draży 
ny naszych Ill-ligowców — 
Gwardii Słupsk 1 Spójni Szcze 
clnek. W strefie zagrożonej 
spadkiem znajdują się obecnie: 
Spójnia Złotów, Kolejarz Bla* 
łogard 1 Kolejarz Darłowo. 
Stan rozgrywek obrazuje zresz 
tą najlepiej zamieszczona po* 
niżej tabelka:

Rozegrana wczoraj dalsza 
kolejka spotkań o mistrzostwo 
piłkarskiej klasy A przynios
ła, Jak Już "podawaliśmy, 6ze 
neg niespodziewanych wyni
ków. Należy do nich przede 
wszystkim porażka Unii Pol 
czyn-ZdróJ z blałogardzkim 
Kolejarzem 1:2 oraz wysokie 
zwycięstwa koszalińskich ze
społów Spójni 1 Startu. Spój 
nla pokonała bowiem dotych
czasowego przodownika tabeli 
— swoją imienniczkę z Karli 
na 4:1, a Start wygrał z Bu
dowlanymi Człuchów 7:2.

W Szczecinku. Gwardziści z 
Koszalina odnieśli zdecydowa 
ne zwycięstwo w meczu z miej 
scowym Kolejarzem (6:1), od
zyskując utracone niedawno 
przodownictwo w tabeli. Ko 
lejarz Słupsk, Jak było do 
przewidzenia, pokonał bez wlę 
kszego trudu (3:0) rezerwy 
III-llgoweJ Spójni Szczecinek, 
a Kolejarz Darłowo — rezer
wy IIl-llgowe| Gwardii Słupsk 
w stosunku 8:1.

że z piętnaście lat, owinięte w długą, podartą koszulinę 
leżało skurczone, z kolanami pod brodą, rękami kryjąc 
twarz.

— Daj jej spokój! — skinął Odwet. — To dziecko.
— Zobaczymy, co za dziecko. — Panek niby się uśmiech

nął i Bimber zarechotał, pierwszy raz prostując grzbiet 
pod komodą.

Odwet zrobił krok naprzód: szeregowiec Panek! Panek 
niechętnie kopnął kołdrę, odszedł od łóżka. Odwet stanął, 
jak wryty: kątem oka dostrzegł twarz Bimbra.

Pułturzynowy łącznik też przystanął, przy komodzie. 
Pochylony naprzód, zapomniawszy, że jeszcze z pankowe- 
go dowcipu się śmieje, stał Bimber i oczami pożerał — 
nie dziewczynę, nie Panka, ani Korolkiewicza, ani szmat
ki z komody, tylko jego właśnie, Odweta. Czyhał na sło
wa jego, z wysiłkiem prawie szykując się na ich zrozu
mienie, zapamiętanie. Czyhał na gesty, miny, intonacje, 
niedopowiedzenia. Taka była sprzeczność między tą ciągle 
jeszcze uśmiechniętą gębą a wyszczerzonymi oczkami, że 
Odwet — zanim zrozumiał o co chodzi, już się zanie
pokoił. ,

— Dziękuję panu! — wyszeptał półgłosem Korolkiewicz 
i Odwet wreszcie pojął: oto maszynka, która bujdę od 
prawdy oddziela jak wirówka. Wściekłość przypłynęła mu 
do piersi: dobrze ich poznał Turoń, słusznie przestrzegał 
przed harcerzykowaniem.

— Zaraz, zobaczymy, czy dziękować! — Nietrudno 
było wściekłość tę skupić na Korolkiewiczu. — Jak pan 
tu trafił. Proszę zeznawać prędko i dokładnie. Kupili 
pana.

— Ależ, panie poruczniku!
— Pan wie, co to za dwór?
— Ależ oczywiście. Stacha Dąbkowskiego. Bywałem 

tu przed wojną...
— I teraz, pan się ośmielił...
— Panie poruczniku, rodzina, sam pan widzi, czworo 

dzieci. Zrobili tu dom wypoczynkowy, dla literatów. Nie 
mamy z czego j"yć...

— Kupili pana, za te łachy... — skinął na kupę przy 
Bimbrze. — Tanio, tanio poszły literaty polskie w bol
szewicką niewolę. Za parę gaci pisuje pan na chwałę 
Bierutowi!

(D. c. n.)

Międzynarodowe spotkania 
radzieckich szachistów

łowców. Podobnie jest i z innymi 
zrzeszeniami. Mistrzostwa Wojska 
poprzedziły eliminacje rozegrane 
we wszystkich jednostkach, a przy 
niosły one 14 rekordów Polski v< 
strzelaniu I 4 rekordy w podno
szeniu ciężarów, nie wymieniając 
już innych osiągnięć — jak uzy
skiwanie najwyższych klas sporto
wych, Mcie rekordów zrzeszenia, 
okręgów itp.

Mistrzostwa poszczególnych zrze 
szeń pionu CRZZ odbywają się po 
eliminacjach, które były rozegra
ne we wszystkich zakładach pracy, 
po spartakiadach zakładowych, 
stanowiących jeden z najlepszych 
środków propagandy sportu wśród 
mas pracowników. Taka np. spar 
taKiada Zakładów im. Stalina w 
Poznaniu zgromadziła na starcie 
przeszło 3000 uczestników.

Masowość spartakiad zakłado
wych nie tylko pozwala na zapew 
nieme daiszego umasowienia spor 
tu, ale jednocześnie zmusza do 
wychowywania nowych kadr pra
cowników sportu — działaczy, sę
dziów, instruktorów — ułatwiając 
tym samym lepsze organizowanie 
ruchu sportowego, zapewniając 
dopływ młodych potrzebnych sił, 
koniecznych do pełnego wykorzy
stania wielkich możliwośc^Pjatie 
otwiera przed naszym sportem o- 
pieka partii i rządu.

Masowość dotychczasowych eli

Zwycięstwo 
lekkoatletów 
węgierskich

Na stadionie ludowym w 
Budapeszcie w obecności 35 
tys. widzów zakończyły się 
międzypaństwowe zawody le
kkoatletyczne w konkurencji 
kobiet i mężczyzn między re
prezentacjami Węgier 1 Cze
chosłowacji. Mecz zakończył 
się zwycięstwem Węgier, przy 
czym mężczyźni wygrali 
110:101, a kobiety 62:44.

W czasie zawodów oslągnlę 
to szereg bardzo dobrych wy 
ników f ustanowiono rekcjrd 
Europy w rzucie dyskiem. Re 
kordzlstą jest Kllcs (Węgry)— 
55,79. Kllcs wszystkie rzuty 
miał ponad 50 m. Z pozosta
łych wyników na wyróżnienie 
zasługuje skok wzwyż męż
czyzn — Kovar (Węgry)—197> 
Savczyński (CSR)—194, 5000 
m Zatopek (CSR) — 14,18.2 
przed Szabo — 14,18.4. Zato 
pek dopiero na ostatniej pro
stej wspaniałym finiszem wy
przedził dwóch Węgrów zwy 
clężając z przewagą ok. 2 m. 
400 m ppl. — Lambor, (Węg- 

'ry) — 52,5, 200 m — Janecek 
(CSR) — 21,9.

Kobiety: oszczep — Zatop- 
kova (CSR) — 49,79, 2) Wlgh 
(Węgry) — 48 (wyrównany re 
kord Węgier), 80 m ppł -r- 
Gyarmattl (Węgry) — 11,7.

Ostatnie eliminacje przed lipcowym świętem sportu

(5)
*

— Ależ nie, wprost przeciwnie! Jestem znany...
Tu coś tknęło Odweta. Przyjrzał się facetowi. U dia

bła, to nie zwyczajność tej twarzy go uderzyła, to jej zna
jomość. .

— (ftaj mu spokój, Panek! Idź, pomóż Bimbrowi. Imię?
— Karol.
— Zawód?
— Literat... — było to lękliwe, przepraszające.
Tak się odbyło spotkanie świetnego, katolicko-narodo

wego pisarza dla młodzieży, autora „Odsieczy wiedeń
skiej", twórcy rotmistrza Wańkowskiego, zwanego „na
stępcą Sienkiewicza" — z jednym z najbardziej zapalonych 
jego czytelników i wielbicieli. Odwet patrzył na tę dzi
waczną sylwetkę w koszulinie, z chudymi rękami nad gło
wą — z mieszaniną podziwu i wstrętu. Oto ten, którym 
się zachwycali z Ostoją jeszcze w harcerstwie. Ten, który 
prowadził ich wyobraźnię i umysły, podpowiadał rozwią
zania w trudnych momentach, hartował charaktery. Ta 
żałosna kreatura uczyła ich wyzbywania się mdłej uczu
ciowości, uczyła pogardy dla słabych, szacunku dla siły. 
Oto ten, któremu zawdzięczają tak dużo. I choć okazał się 
śmierdzącym tchórzem, należy mu się coś za jego dzieło:

— Może pan spuścić ręce!
— Dziękuję panu...
Dalszą rozmowę przerwał Panek. Widząc, że w komo

dzie, po Bimbrowym bobrowaniu nic nie pozostało, poszedł 
pod okno, do łóżka z warkoczykiem. Nagłym chwytem od
garnął kołdrę z nóg. Kobieta znów wrzasnęła. Wyrostek 
z łóżka zerwał się: co pan robi, to siostra, moja siostra...

— Leżeć! — ryknął Panek, ściągając pepeszę. Drugą ręką 
zgarnął kołdrę na podłogę. Stworzonko w łóżku miało mo-

W Londynie rozpoczął się 3 bm. I 
międzynarodowy turniej szachowy 
ZSRR — Anglia. Radzieckich sza 
chlstów powitał w serdecznych 
słowach kapitan zespołu angiel
skiego Golombek. W odpowiedzi 
głos zabrał arcymlstrz Keres, któ 
ry dziękując gospodarzom za ser. 
deczne przyjęcie przekazał Im 
pamiątkowy „Puchar Przyjaźni".

Pierwsze zwycięstwo dla barw 
ZSRR wywalczyła w konkuren
cji kobiet mistrzyni ZSRR Zwo. 
ryklna, wygrywając z Jedną z 
najlepszych szachlstek Anglii — 
Sunnax. Druga reprezentantka 
ZSRR — mistrzyni świata Bykowa 
pokonała Tranmer. W konkuren
cji mężczyzn Bronsztejn wygrał 
z Golombkiem, Petrosjan z M1I1- 
ner-Barry, Awerbach z Penrose 
1 Boleslawskl z Flrehurstem.

Partie Smysłow — Alexander, 
Heller — Broadbent, Tajmanow —

Niecałe trzy tygodnie dzielą nas 
od dnia otwarcia 11 Ogólnopol
skiej Letniej Spartakiady. Podob
nie jak trzy lata temu — w dni 
I Spartakiady zobaczymy znów na 
stadionach Warszawy naszych naj 
lepszych sportowców w walce o 
zaszczytne tytuły mistrzów Polski, 
w walce o nowe rekordy.

Druga Spartakiada ma jednak 
specjalne znaczenie, gdyż będzie 
Jednym z elementów uroczystości 
X-lecia Polski Ludowej, będzie 
podsumowaniem 10-letniej pracy 
naszego sportu ludowego.

Zasadniczą cechą, charaktery
zującą sytuację w naszym sporcie 
Jest jego coraz pełniejsze, choć 
jeszcze niedostateczne umasowie- 
nie. Na masowości oparta jest pra 
ca wszystkich zrzeszeń, masowość 
stanowi Eazę dla pracy trenerów 
czołówki wyczynowej. Masowość 
jest źródłem wielkich sukcesów ja 
kie osiągają w ostatnim czasie na 
si szermierze, lekkoatleci, kolarze, 
bokserzy.

Najlepszym obrazem dużego za 
sięga sportu i jego umasowienia 
są przygotowania do II Spartakia 
dy. Uczestniczyć w niej bowiem be 
dq najlepsi, a eliminacje rozpoczy 
nają się w najniższych podstawo
wych ogniwach naszego sportu — 
w kołach sportowych.

Setki i tysiące uczestników spar 
takiad szkół, wyższych uczelni, za 
kładów pracy, LZS-ów to świadect 
wo wielkiego umasowienia spo tu, 
o co za tym idzie, podniesienia 
sprawności fizycznej, zdrowotności 
i obronności naszego narodu.

Dziś znajdujemy się w okresie 
najgorętszym, w okresie rozgrywa 
nia ostatnich eliminacji, w okresie 
centralnych spartakiad poszczegól 
nych zrzeszeń i pionów. We wszy 
stkich gałęziach sportu objętych 
Spartakiadą odbywają się mistrzo 
stwa zrzeszeń, skupiające na star 
cie nie tylko znanych już zawod-

Kinn
KOSZALIN — W sali przy 

ul. Pawła Findera 13. 
„Dzielnica cudów".

Seanse godz. 18 1 20. 
„Młoda Gwardia* — Roko- 
ssowo —
„W Teatrze Satyryków".

Seans godz. 20.
S1AWNO — „Sławą" — 

„Aleksander Matrosów*'.
Seans godz. 20.
SŁUPSK — „Polonia'1 — 

„Tosca
Seanse godz. 18 1 20.
USTKA — „Delfin* -i 

„Nauczyciel tańca" I seria
Seanse godz. 18 1 20.
BIAŁOGARD — „Bałtyk" — 

„Wesołe kumoszki z Windso
ru*'.

Seanse godz. 18 i 20.
BYTÓW — „Albatros'* — 

„Bieg na przełaj ".
Seans godz. 20.
DARŁOWO — „Bajka* — 

„Mąclwody z VII b".
Seans godz. 20.
CZŁUCHÓW — „Uciecha" — 

„Nowy Szanghaj*'.
Seans godz. 20.
DRAWSKO — „Drawa * — 

„Lew Tołstoj".
Seans godz. 20.
MIASTKO — „Grażyna'* — 

„Delegacja filmowców hindu
skich w Moskwie*'.

Seans godz. 20.
KOŁOBRZEG—„Wybrzeże '— 

„Anna Proletarluszka".
Seanse godz. 18 1 20.
SZCZECINEK—„Przyjaźń'* — 

„Nauczyciel tańca" II seria.
Seanse godz. 18 1 20.
ZŁOTÓW — „Rodło'* — 

„Opowieść o zielonych kwa
dratach".

Seans godz. 20.
WAŁCZ — „Tęcza" — 

„Burza*'.
Seanse godz. 18 1 20.
CZAPLINEK — „Piast* —> 

„Rzeka Jang Tse-klang",
Seans godz. 20.
ZŁOCIENIEC — „Mewa* — 

„Pojezierze Mazurskie".
Seans godz. 20.
ŚWIDWIN — „Warszawa" — 

„Wśród lodów oceanu".
Seans godz. 20.

W piłkarskiej klasie A

Gwardia Koszalin
znów przodownikiem tabeli

POŁCZYN-ZDRÓJ — 
„Wolność'* — 
„Nie ma pokoju pod oliwka
mi".

Seans godz. 20.
MIELNO — Wiejskie KS — 

„Wesoła trójka*.
Seans godz. 20.
USTRONIE MORSKIE — j 

Wiejskie KS —
„Statek Derbent".

Seans godz. 2(1

UWAGA: Repertuar kin po- 
dajemy na podstawie komunl 
katu Okr. Zarządu Kin w Ko 
szallnle.

Fadio

PROGRAM I
7 Upiec 1954 (środa)

Wiadomości: 5.50, 6.00, 12.04, 
16.00, 20.00, 23.00.

5.10 Aud. dla wsi. 5.25 Haldn- 
wood — suita baletowa. 5.40 
Muz. poranna. 5.48 Gimnasty
ka, 6.15 Z piosenką do pracy. 
6 30 Kalendarz radiowy. 6.37 
Muz. rozrywkowa. 7.15 Muz. 
baletowa z oper. 8.00 Ple
śni ludowe. 8.30 Dla dzieci 
starszych aud. słów.-muz. pt. 
„Piosenka tygodnia". 9.00 U- 
twory symfoniczne. 9.30 Kon
cert solistów. 10.00 Konc. po
ranny. 10.55 Muz. 11.05 Poran
ny koncert kameralny. 11.30 
Muzyka 1 aktualności. 12.10 
Muz. ludowa różnych naro
dów. 12.45 Aud. dla wsi. 15.30 
Dla dzieci „Błękitna sźtafe- 
ta*'. 16,05 Utwory skrzypcowe. 
16.20 Koncert ork. Rozgł. Wro 
cławsklej PR. 17.15 Z cyklu: 
polskie melodie ludowe róż
nych regionów — „Wędrówki 
po Ziemi Śląskiej'*. 17.30 Gra 
sekstet PR. 18.00 Utwory St. 
Wlechowlcza w wyk. chóru 
PR. 18.20 Kronika kulturalna. 
18.50 Koncert życzeń aud. 
słow.-muz. 19 50 Aud. dla wsi. 
20.30 Wiązanka serenad. 20.40 
„Słowniczek muzyczny" aud. 
słow.-muz. 21.10 Koncert cho
pinowski. 21.40 „Dzień dobry 
Toporna'* ode. I pow. Kurka. 
22.00 Dziennik sportowy. 22.10 
Aktualności muzyczne aud. 
słown.-muz.

„Glos Koszaliński* Organ Komitetu Wojewódzkiego Polskiej Zfednoczonej Partii Robotniczej Redaguje Kolegium Wydawcę: RSW „Prasę- — Redakcji Koszalin, ul. Alfreda Lempe 20. Telefony!
centrala 567, 960; Redaktor Naczelny — 714 , wewn. 15: Sekretarz Redakcji — 114 I wewn 397; Dział Partytny 285. Dział Rolny - 810 1 wewn 999. 395; Dział Ekonomiczny — 495; Dział Miejski —
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wys. 5 zł przyjmują urzęt^y pocztowe 1 listonosze. Prenumeratę zakładową 1 pocztową można uiszczać kwartalnie, półrocznie lub rocznie. — Tłoczono: Koszalińskie Zakłady Graficzne w Koszalinie 
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pkt. st. bramek’
Gw. Koszalin 25:5 51:14
Sp. Koszalin 24:8 42:17
Sp. Karlino 24:8 50:26
Kol. Słupsk 19:13 37:20
Unia Połczyn 18:12 42:41
Start Koszalin 17:13 37:30
Bud. Człuchów 15:17 38:4.3
Kol. Sc ze zec Inek 15:17 28:42
Kol. Darłowo 13:19 32:38
Kol. Białogard 13:19 33:49
Sp. Złotów 12:16 34:36
Gw. Słupsk 6:26 18:49
Sp. Szczecinek 4:28 13:43


